NAKŁAD DRUGI PO KONFISKACIE 


Sosnowiec, Sląsk, Kraków, Lwów, Poznań. 


©plnta niszczona ryczałtem. 


Cena eez. 20 areszyv. 


TYGODNIK NIEZALEŻNY == 


PRENUMERATA: miesięczna 80 gr" 
kwartalna 2'30 zł. — półroczna 4 50 zł. mm 


roczna 9,— zł. 


REDAKCJA I ADMINISTRACJA 
Sosnowiec, ul. Piłsudskiego L. 8. 
[| kosTo CZEKOWE P. R. O. Nr. 304.310 K 


| avow wiem %w 
Kromka „ " T PEDAŁ = 7 
IRadrelese o E AE © 

Zwykły = 7 


CENY OGŁOSZEŃ 


GDY POLAK POZOSTAJE BEZ PRACY. GDY POLAK GŁODNY — ŁAJDACIWEM JEST POPIERAĆ OBCYCH. 


w Zegórzu ol. 


Sąd Okręgowy w Krakowie 
Wydział III 
eta 30 stycznia 1935 r. 
Sygnatura: III Pr. 15/35 

Sąd Okręgowy Wydział III karny 
W Krakowie w składzie: 

prezes 6. o. Dr. S. Scheuring; 8. 0. 

. Stuhr; s. o. Dr. Tranczewski; 
Prokurator Dr. Spólnik; protokolant 
4Pl sąd. Mgr. Luberda na posiedze- 
RIU niejawnen w dniu 1 lutego 1935 
P wysluckaniu wniosku Prokurato- 
Ta Sadu Okręgowego w Krakowie 
wydał następujące 
Pastanawienie: 


1) Zatwierdza się po myśli § 488, 
austr. proc. karn, zarządzoną 
Zrzez Starostwo grodzkie w Krako- 
wie dnia rG stycznia 1935 i wykona- 
Ma przez Starostwo Grodzkie w Kra- 
tę dunia 30 stycznia 1935 konfiska- 
Nr „Czasopisma „Polska Karta“ 
» z dnia 4 lutego 1935 r. spowo- 
treści : 
uda: artykulu zamieszczonego na stro 
m L p. t. „Rozbity Naród” w ustę- 
Od słów „a może żydzi" do słów 
BO zwycięstwo”, albowiem treść 
Z Ustępów zawiera znamiona wy- 
<pku z art. 156 k. k. 
wał Artykułu na str. 2 i 8 p. t. „mu- 
„| Opuiścić szeregi polskiej armji" i 
£pu od słów „należałoby“ do słów 
wmartwychwstania Polaki“, albo- 
em treść tych ustępów zawiera 


kamiona występku z art. 156 i 170 


cie „Artykułu zamieszczonego na stro 
Tone t. „Dlaczego bezrobocie gwał 
Wie wzrasta“ w ustępie od słów 


upopóki robotnik”, do słów „dla Po- 
pów © - albowiem treść tych ustę- 


art ae znamiona występku z 
_ Zakazuje się dalszego rozsze- 
mania Skonfiskowanej treści powyż- 
Vch artykułów, a zakaz ten ma być 
Oy w przepisanej formie w 
numerze czasopisma 
Karta" i w dzienniku 
R Cały nakład skonfiskowanego 
Pan ma być zniszczony. 
Wodniczący: Prezes Sądu Okrę- 
szo: Scheuring wr. Protokolant: 
ja 543. Mer. Luberda wr. Za zgo- 
SC: Sekretarz: (nieczytelny) 


j-220000000000 
Unyjci ko 
= icie ty! 

Chrześciianina 


00000000000000 


Pierwsza w Zagłębiu 


Ch ześcijańska FABRYKA MYDŁA 


i Rozlewnia Octów „ Ka-S-Zet " 
Krekowska, Nr. 4 Tel. 2-17. 


Kraków 15 luty 1935 r, 

Na arenie polityki świata rozgry- 
wają się wypadki o epokowem zna- 
czeniu. We Francji hasło „Francja 
dla Francuzów* ogrania cały naród 
Kto wie, czy Francja wobec cudzo- 
ziemców nie zajmie negatywnego sta- 
nowiska w stu procentach? Kto wie, 
czy pa polskich robotnikach nia 
przyjdzie kolej i na inne narodowo- 
ści, na żydów? Kto wie, czy za tran- 
sportem polskich robotników nie po- 
płynie fala „obywateli polskich“ o 
wyglądzie semitów w gościnne bra- 
my Polski? Przyjęliśmy ich kilkaset 
tysięcy, może... znajdzie się miejsce 
dla reszty..... 

Rodzimy nacjonalizm nie jest zja- 
wiskiem czysto niemieckiem, czy fran 
cuskiem; nacjonalizm dzisiejszy ma 
podłoże gospodarcze i jest jedynem 
rozwiązaniem problemów gospodar- 
czych, 

Hasło samowystarczalności naro- 
dowej ogarnęło prawie każde pań- 
stwo, obarczone balastem eudzoziem- 
ców. A że żydów wśród nich jest 
naiwiecej, nic więc dziwnego, że ten 
poteżny ruch społeczny XX wieku 
nabiera posmaku antyżydowskiego. 

W jednym tviko wypadku spryt 
żydowski potrafił ostrze skierowane 
w gsiehie zwrócić przecim mierzace- 
mu. To było w Ameryce, w kraju 
wszelkich możliwości. gdzie wszvst- 
kie pociaznieria rzadu maią więcej 
cech żydowskich, niż narodowo - a- 


o 


poleca znane ze swej dobroci mydła do 


prania „HANKA” z balją, mydło „AKA 
DEMICKIE” oraz octy spirytusowe. 
SEBA NO rp EE WAZA 


[aminy nasie granite dla Ohtych. 


merykańskich. Oczywiście, że ma- 
newr żydowski nosi na sobie wyra- 
źne cechy tymmezasowości, a ostate- 
czny rezultat musi przynieść klęskę 
demagogoam żydowskim 

Prądy zmierzające do ograniczenia 
praw elementów obcych, nie są nie- 
znane i naszemu duchowi. Naród poł 
ski, który w okresie niewoli wiele 
wycierpiał od nieprzyjaznego mu ele- 
mentu żydowskiego, w chwili zmar- 
twychwstania chciał się uwolnić od 
swego największego wroga, ale tu 
na przeszkodzie stanęły wpływy ży- 
dowskie, które narzuciły nam hanie- 
bny traktat o mniejszościach naro- 
dowych. Pomimo tego prowadziliśmy 
walkę, kóra miała zawsze charakter 
dofenzywny. Nasz stosunek do ży- 
dów, był naturałną i jedyną reakcją 
na postępowanie narodu żydowskie- 
go. które niejednokrotnie przybiera- 
ło formę najzwyklejszej prowokacji. 


SKONFIBKOWANO. 


SKONFISKOWANO 


Ze wszystkich stron świata ciągną 
do Polski fale żydostwa. Entuzjazm 
do Polski przerasta entuzjazm do 
„Siedziby narodowej" — Palestyny. 
Przybywa num ciągle żydów, miasta. 
i wsi mają ich zadużo! Bezrobocie 
rośnie, nędza zagląda do polskich 
domów, a żydzi ciągle płyną... Do- 
kąd to trwać będzie? Jak długo bẹ- 
dziemy znosiś tę niewolę żydowską? 

Zapóźno będzie, gdy kilka miljo- 
nów Polaków póidzie na brok, a ka- 
pital polski przejdzie w ręce żydow- 
skie. Trzeba myśleć o tem dziś, co 
nas czeka jutro. 

I my zatroszczmy się o los Pola- 
ków! Zamknijmy nasze granice dla 
ohcvch. Polska niech hędzie dla Po- 
laków, dla wiernych synów, co w 
każdej chwili gotowi są złożyć swe 
życie w ofierze. r. 
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Wielka fala antysemityzmu w Niemczech! 


PASZPORTY GENEALOGICZNE. — USUNIĘCIE ŻYDÓW Z KOMISYJ EGZAMINACYJNYCH NA WYŻ 
SZYCH UCZELNIACH. — WALKA © CZYSTOŚĆ KRWI. — 150 TYSIZCY NAKŁADU „STUERMERA". 


ŻYDZI FRENUMERUJĄ. 


Berlin (—) Minister spraw wewnę 
trznych dr. Frick podał do wiadomo- 
ści zarządzenie o wprowadzeniu t. 
zw. „paszportów _ genealogicznych" 
dla obywateli niemieckich. Celem 
tych paszportów jest łatwiejsze m- 
dowadnienie pochodzenia aryjskiego 
posiadacza paszportu. 

. . . 

Jak donosi „Mitteilungsblatt“ mi- 

nister oświaty Rzeszy wydał rozpo- 


rządzenie, na mocy którego niearyj- 
sey profesorzy zostali usunięci z ko- 
misyj egzaminacyjnych na wszyst- 
kich wyższych uczelniach niemiec- 
kich. „Mitteilungsblatt“, które pro- 
jektowało wsunięcie żydów z komi- 
Sy., wyraziło dr. Rustowi gorące po- 
dziękowanie „za uwzględnienie po- 
stulatów naradu niemieckiego." 
. . . 


NORYMBERGA (—) Ostatni nu- 
mer „Deutsche  Volksgesundheit" 


„STUERMERA". 


(drugi organ Juljusza Streichera. — 
Przyp. red.) zawiera szereg artyku- 
iów wybinych uczonych niemieckich. 
W artykułach tych wołają autorzy o 
czystość krwi niemieckiej, Walka 
z żydostwem należy do rządu j do 
społeczeństwa. Naród niemiecki mu- 
si jednak walczyć o czystość krwi. 
„Rodacy — pisze Jul. Streicher — 
sytuacja zewnetrzno - polityczna na- 
szej ojczyzny uległa poprawie. Obe- 
enie nadszedł czas, gdy musimy przy 


NARÓD POLSKI NIE MOŻE ROZWIJAĆ SWFi:0 BYTU NIEPODLEGŁEGO BLZ GWARANCJI SILNEJ ARMIL 
DUCH, PANUJACY W MASACH, ZWŁASZCZA W MŁODEM EORDEENIU u SLAN NAPIĘCIA PATRJOTYC. 
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ODZIEŻ MOZE DAĆ © 


„POLSKA 
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stąpić do walki o czystość krwi. Jest 
to walka o zdrowie i rasę". 


Naczelny organ Streichera „Stiir- 
mer“ wyszedł ostatnio w nakładzie 
150 tysięcy egzemplarzy. Tak wielki 


nakład zawdzięcza pismo temu, że 
zwstało spopularyzowane wśród naj- 
szerszych mas społeczeństwa. W każ 
dym sklepie można znaleźć „Stiir- 
mera". Front pracy rozesłał do wszy 
skich swych placówek polecenie pre- 


numerowania organu antysemitów. 
Ponieważ żydzi zapisali się do hitle- 
rowskich organizacyj gospodarczych 
przeto i do ich rąk powędrowało pn- 
lecenie. 

—0:0:0—— 


Fala boikotu antyżydowskiego w Gdańsku. 


— NAPISY, AGITACJA. — ROZGORYCZENIE ŻYDÓW. 


KOLPOR'(AŻ ULOTEK. 


GDAŃSK (—) Ostatnio Gdańsk 
wgarnęła nowa fala bojkotu żydów. 
Przed sklepami żydowskiemi stoją 
bojówki antysemickie, które prze- 
atrzegają, aby aryjczycy uskutecznia 
h zakupy u chrześcijan. Tym aryj- 
czykom, którzy wychodzą z sklepów 
kydowskich z zakupionym towarem 
podają antysemici żółte ulotki o na. 
ptępującej treści: 


„Przed chwilą poczynił pan zaku- 
py w sklepie żydewskim. Papierajcie 
na przyszłość naszych współbraci nie 
mieckich*. Władze nie ograniczają 
bojkotu, który zachowuje swe nor- 
my i nie daje powodu do interwen- 
cyj. 

Nocną porą sklepy żydowskie zo- 
stały kilka dni temu na terenie ca- 
łego Gdańska zamalowane antyży- 


dowskiemi napisami. Najczęściej spo- 
tykanem słowem jest ,„Judenschwin- 
del“ i „Juden sind unser Unglück". 

żydostwo Gdańska jest nową falą 
bojkotu żywe zaniepokajone i obawia 
się dalszych represyj. 


—'0'v 


Usuwanie żydów z posad w Niomtzech 


SKARGA O WYMÓWIENIK PRACY ODDALONA. 


Frankturt (—) Na terenie Frank- 
furtu prowadzą antysemici energi- 
<zną walkę z żydami, Ostatniemi cza- 
my, celem odróżnienia żydowskich 
firm od niemieckich, wprowadzona 
dla orjentacji w skiepach niemieckich 
wielkie napisy „firma niemiecka”. Te 
placówki, które podobnych napisów 
nie mają są uważane za żydowskie, 
albo pół-żydowskie. Firma niemiecka 
zatrudniająca choćby jednego żyda, 
mie może otrzymać napisu „firma. 
niemiecka". Ponieważ przepis ten sto 
sowano ściśle, przeto wszyscy Niem- 
ey zatrudniający żydów wypowiedzie 
H pracę. 

Jedna z firm tytoniowych posia- 
dająca kilkanaście oddziałów, miała 
na stanowisku kierownika jednego z 
oddziałów -- żyda. To było wystar- 
czającym powodem do odmówienia 
jej napisu „firma niemiecka". Po- 
nieważ obroty z tego powodu zma- 
ky, wymówił pracę żydowi. Po zwol- 


nieniu jedynego pracownika żyda, 
właściciel sklepu otrzymał napis. Zre 
dukowany żyd chciał niesprawiedli- 
wie szukać sprawiedliwości w sądzie 
i złożył na właściciela skargę. Sąd 
skargę odrzucił na tej podsawie, że 


nie można wymagać od kupca aryj- 
skiego, aby „rezygnował z napisu 
„firma niemiecka“ w czasie, gdy ten 
napis stanowi dla niego kwestję hy- 
tu”! 

0:Q:0— 


Nowe pismo antyżyd. w Austrii. 


Wiedeń (--) Wielką ilość antyży- 
dowskich pism w Austrji powiększył 
ostalnio nowy tygodnik pod nazwą: 
„Deutsches Volksblatt“. Pismo to za- 
powiada bezwzględną walkę z żydo- 
stwem na wszystkich frontach. 


W jednym z swoich artykułów 
stwierdza, że żydzi prowadzą anty- 
niemiecką propagandę zagranicą, a 
„Aliance Israelite“ jest jej najpotę- 
żniejszą maszyną. Celem pisma jest, 


Nasza Ankieta 


aby „w miarę możności dać wyraz 
temu, co w tej chwili stało się spra- 
wą powszechnej myśli narodowej w 
Austrji". 

Tygodnik jest kolportowany po 
całej Austrji i znajduje wielu nabyw 
ców. Żydzi, którzy obawiają się wzmo 
żonej działalności antysemickiej, 
starają się wszelkiemi sposobami 
przeszkodzić w  rozpowszechnianiu 
pisma, co im «ie nie udaje. 


Armja polska to Wielka rzecz! 


Armja połska to wielka rzecz. 
sa sobą wspaniałe tradycje pn 
ści, sławę wielkich zwycięstw, nieu- 
atraszonych wodzów i żołnierzy. W 
Nowej Polsce ma spełniać te same 
zadania, jakie nałożył na nią obo- 
wiązek przeszłości. 

A cóż w tej armji chce żyd? Nie- 
ma do niej żadnych praw. tak, jak 
niema praw do Polski. Dyskusja na 
ten temat musi się zacząć nie od 
twierdzenia, że żyd jako obywatel 
polski ma służyć w armji — a my 
mamy znaleźć powody, by go do tej 
armji niedopuścić, ale od tego, że 
przyjąć musimy za pewnik, iż żyd nie 
ma obywatelstwa polskiego, ho nie 
vdobył go ofiarą. Jest obywatelem na 
mocy litery prawa, a to nie jest ża- 
dną kwalifikacją do godności praw- 
dziwego obywatela - Polaka. 

Stąd też istnieją dwie ogólne kate- 
gorje obywateli: jedni prawdziwi pa- 
trjoci Polacy i drudzy t. zw. „obywa- 
tale Polacy". którzy w statystykach 


figuruja jako żydzi, Rusini, Niem- 
cv it. d. 

Pojęcie żyda. jest pojęciem naro- 
daowości; określenie kogoń jako Po- 


taka, jest stwierdzeniem jego przy- 


należności narodowej. Jak więc mo- 
żna pogodzić te dwie krańcowości? 
Czy można mówić o żydowskim Po- 
laku, lub polskim żydzie? Nie! Spo- 
tyka się często to drugie określenie, 
ale ono ma cechę czysto zewnętrzną. 
dla odróżnienia żyda np. „niemiec- 
kiego“ od „polskiego“ i t. d. 


Żydzi umieli jednak pogodzić te 
sprzeczności. Podają się za obywate- 
li polskich, a z drugiej strony akcen- 
tują swą żydowską narodowość. 
"Tymczasem to nie jest dopuszczalne, 
bo armja ma bronić państwa polskie- 
go. Państwo opiera się na narodzie 
polak im. Jak więc może być 


Nr. F 


A DECYDUJE © TEM 
iEGO NASZEJ MLO- 


«aGRALNY ARMII OPIERAĆ SIĘ; RĘDZIK 


POS. STYPUŁKOWSKI 


wiernym obrońcą narodu polskie 
go przedstawiciel narodowości ż y- 
dowskiej? 

Z powyższego wynikają dwa wnio- 
ski: 

1) żydzi podkreślający na każdym 
kroku swą przynależność żydowską, 
nie mają żadnego prawa nazywać się 
Polakami, czy żydami polskimi! A ca 
za tem idzie nie mają prawa do oby- 
watelstwa polskiego. 

2) Jako cl, którzy nie mają praw 
obywatelskich (mają je tylko praw- 
nie) nie mogą służyć w wojsku pol- 
skiem. 

Stąd też żydzi są raczej beapań- 
stwowcami, a na polskiej ziemi re- 
prezezentantami żydowskiej nie pol- 
skiej narodowości. 

Brak tego obywatelstwa duchowe- 
go. brak tych węzłów krwi z naro- 
dem polskim, których żydzi nigdy 
nawiązać nie chcieli —- zamyka im 
drogę do szeregów wojska polskie- 

o. 
E Żydzi akcentujący swą żydow- 
skość, nie polskość nie są obywatela- 
mi polskimi, i dlatego Polska moze 
traktować ich jak cudzoziemców. A 
wrogów nie przyjmuje się do armji. 

Młodzież polska idzie na służbę oj- 
czyźnie z ochota, radością: czy ak 
samo spieszy żyd? 

Nie trzeba przytaczać dowodów 
ich niechęci i wrogiego nastawienia 
do wojska polskiego to jest zan- 
ne aż nazbyt dobrze, ale wystarczy 
przeczytać historię wojskowości pol- 
skiej, aby przekonać się. że jeśli wape 
mina ona o żydach, to tylko z racji 
szpiegostwa i zdrady 

Nie pozwólmy im fero uprawiań 
na zgube Polski, bo Polska i Jej Ar- 
mja 

TO WIELKA RZECZ!!! 
Akademik W. £ 


Gdyby... 


Co by się stało gdyby Polacy w 
swem zaślepieniu i w swem bezkry- 
tycyżmie, w dalszym ciągu popadał 
w niewolę gospodarczą żydów? Wte- 
dy rząd w Polsce musiałby być za- 
leżny od kaprysu żydowskiego. Wte- 
dy żydzi byliby nietylko klasą posia- 
dającą, ale klasą rządzącą. Mieliby- 
Amy wtedy w wolnej Rzeczypospołi- 
tej Polskiej rządy zaborcze na 
rozkaz klasy rządzącej (żydów) mie- 
libyśmy pogromy żydowskie (w któ- 
rych by na jednego zabitego żydn 
mieli stu zabitych Polaków i re- 
presje), wielkie strejki fabryczne — 
popierane przez klasę rządzącą (ży- 
dów) a zwalczane przez rząd (ży- 
dów) mielibyśmy wielkie fabryki 
fałszywych monet (żydów) i byłyby 
te fałszywe monety będące w ręku 
katolika zwalczane przez rząd (ży- 
dów), byłyby nowe krachy bankowe 
(żydów) zwalczane przez rząd (ży- 
dów), a krachowscy (żydzi) bankie- 
rzy uciekaliby z kraju wraz ze zło- 
tem i t. d. Rząd ów musiałby być 
samozwańczym, nazwany, mielibyśmy 
srogą cenzurę i t. d. Byłyby to cza- 
sy niewoli kryzysu materjalnego, 
a może nawet i duchowego”? 

s. O. 8. 


Żydzi i armia polska w dyskusji seimowej. 


POS. STYPUŁKOWSKI ŻĄDA ODEBRANIA DOSTAW WOJSKOWYCH ŻYDOM. — FAKT HISTORYCZNY. 


WARSZAWA (r. h.) — Na jednem 
z posiedzeń budżetowych w Sejmie 
wystąpił w ostatnich dniach poseł 
Stypnłkowski z ostrą krytyką ży- 
dów. W przemówieniu swojem doma- 
gał się pos. Stypułkowski natych- 
miastowego odebrania dostaw woj- 
skowvch żydom, co dzisiaj w Polsce 
jest b. powszechnem ztawiskiem. Mó 
wea powołał się na prof. Tokarza, 
Ltóry w swem dziele twierdzi, że Dy- 


ŻAL ŻYDOWSKI. 

bież zawdzięcza swoje zwyciestwo nad 
Polakami w 1831 roku dostawcom 
wojsk polskich — żydom. którzy w 
czasie walka przerzucili się z strony 
polskiej na rosyjską i odegrali rolę 
szpiegów i zdrajców, powodując tem 
samem klęskę Polaków! 

„Musimy i na tym odcinku o- 
świadczyś pos. Stypułkowski — u- 
sprawnić środki obrony państwa”. 

Przekonujący argument posła Sty- 


pułkowskiego nie podobał się żydom, 
którzy faktom historycznym chcieli 
przeciwstawić „żródła Kraushara 
żyda. według których żydzi „zaslu- 
żyli“ się Polakom... ogromnie. „Nasz 
Przegląd“ pisał: „Należy zwrócie u- 
wagę pas. Stypułkowskiego, że gdy- 
hy uważniej badał przyczyny upad- 
ku powstania 1831 roku i zajrzał da 
Źródeł (7!) nieobcego mu Kraushatra, 
którym pewnie nie gardzi, mimo, Bè 


Nr. 7 


był z pochodzenia żydem, nie doszedł 
by do tak powierzchownych i tanich 
(?) wniosków historycznych". | 
Fakty historyczne są tanie i po- 
wierzchowne dla żydów, ale za „na- 
ukową" wartość posiadają wyimagi- 
nowane „źródła” Kraushara.... Już 
my wolimy wierzyć historji i iad- 
czeniu Rosjan, którzy wszędzi 
Wsz» podkreślafi szczere przyw 


COMS E A 
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nie żydów z Polski do Rosji, niż na- 
ciąganym i sfabrykowanym różnym 
„historjom* i „źródłom“ żydowskim. 

Żądanie odebrania dostaw wojsko- 
wych żydom, a temsamem zupełne 
odizolowanie ich od armji polskiej, 
wiąże się ściśle z naszą ankietą, w 
której społeczeństwo polskie domaga 
eliminowania żydów z armji 


Żydowski „patrjotyzm”. 


UCIEKŁ PRZED WOJSKIEM DO NIEMIEC. — 


PRZEŚLADOWANY 


WRÓCIŁ DO POLSKI. — ŻYD SKAZANY NA 2 I PÓŁ ROKU WIĘ- 
ZGENIA ZA DEZERCJĘ. 


Warszawa (r. h.) — W ubiegłym 
Tygodniu rozegrała sie ciekawa roz- 
Prawa przed sądem Wojskowym w 
Warszawie. Jako oskarżony stanął 
żyd Lejzor Rrodt pociągnięty do od- 
Powiedzialności za to, że uchylał się 
ed służby wojskowej przez kilka lat. 
Brodt zbiegł kilka lat temu do Nie- 
Miec i tam stale przebywał, ale kie- 
dy rządy objęli narodowi socjaliści i 
Jemu tam dobrze nie było, postano- 
wi więc wrócić do... Polski. Ale po- 
nieważ groziła mu kara za dezercję, 
zgłosił się do władz, aby... odsłużyć 
Wojsko; spodziewał się, że jego „za- 
pal“ złagodzi winę. 

Sprawa przybrała jednak inny 0- 
brót. Brodta aresztowano i postawio- 


no przed sąd wojskowy. Obrona powo 
łując się na dowolne wstawiennictwo 
wniosła o uwolnienie oskarżonego. 
Sąd stanął jednak na stanowisku, że 
oskarżony nie stawił się dobrowolnie, 
a jedynie na skutek prześladowań 
żydów w Niemczech, czyli pod przy- 
musem i skazał go na karę 2 i pół ro- 
ku więzienia. 
Oskarżony odwołał się do Najwyż- 
szego Sądu Wojskowego. 
Spodziewać się należy, iż łagodna 
kara zostanie podwyższona i dczercja 
należycie ukarana. 
* * < 
W chwili, gdy na łamach naszego 
pisma toczy się dyskusja na temat 
udziału żydów w armji polskiej, 
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przedstawiciel żydów daje najlepsze 
świadectwo o swych współwyznaw- 
cach jako o wielkich  „patrjotach”, 
nie kwalifikujących się do armji 
polskiej. 

——:0:0—— 


ydzi — tragedia literatury polskiej ! 


_ W roku 1930 znakomity poeta i 

Pisarz dramatyczny Karol Hubert 
orowski wygłosił w Poznaniu 

1 Krakowie bardzo aktualne na dziś 

odczyty p. t.: „O uzdrowienie litera- 
polskiej", 

Streszczenie tych odczytów autor 
zamieścił w wydaniu gwiazdkowem 
w katowickiej Polonji. Zasługują o- 
Me na baczną uwagę szerszych kół 
Społeczeństwa polskiego. 

Autor stwierdza, że mylnem jest 
Przekonanie, iż o odrębności naro- 

owej danej literatuy rozstrzyga 
Przedewszystkiem język. Gdyby tak 

ło, musielibyśmy zaliczyć do lite- 
ratury polskiej wszystkie przekłady 
z języków obcych. 

nczasem człowiek jest istotą nie 
lko logiczną, ale i psychologiczną. 

ŻĘ on odciąć swego mózgu od 

a, 


Świat uczuć i myśli hliwa hi- 
d yśli, ruc! hi 
storja osobistych i gromadnych ró: 
norodnych warunków ż doświadczeń, 
" wszystko imituje, a imitujac, 0- 
Rwa imituje j 
Autorem polskim jest przeto au- 
» którego przeżycia, a więc i zwy- 
Raje obyczaje i wierzenia, składa- 
na = Się na intelektualno - emocjona!- 
4 treść, poczęły się, rozwijać i doj- 
mo w środowisku rdzennie pol- 
m. 


Taki autor — powiada K. Roztwo- 
Towski — chociażby nosił obce nazwi 
ı chociażby pisał w obeym języ- 
tag, odzie autorem polskim i odwro- 
3 autor, wychowany w środowi- 
Sku obcem, chociażby po mistrzow- 
Sku władał mową polską, polskim 
autorem być nie może. Oczywiście, 
*EYstość narodowego środowiska nie 
leży bynajmniej na odcięciu od 
ta i bronieniu się przed wpły- 
wami z zewnątrz. 

Falska jest „Redntą Ordona" kul- 
tury łacińskiej. 

Wpływy włoskie, francuskie i nie- 
mieckie nie zaszkodziły, przeciwnie, 
Przyczyniły mię do wzrostu naszego 
organizmu. 

Egzotyzmy zaś nie prowadzą da 
sy U szczególnie egzotyzm żydow- 
"l. Duch żydowski jest zasadniczo 
Przeciwny naszemu. 

Nawet wspólność Starego Testa- 
=enu nietylko nas nie łączy z żyda- 
mi lecz wyraźnie dzieli. 

Pomiędzy nami a żydami stanął 
krzyż. sy ży tang 
Bdek io jesteśmy tak różni, jak 


Żydzi mają własne oblicze, a my 
swoje. 

Z żydowsko - polskiego stadła na- 
radzić się może tylko płód bez rasy, 
charakteru, bez odrębności, bez wy- 
razu i barwy. 

Literatura judeo - polska musi 
zrzucić precz zarówno kontusz, jak i 
cycełesy, wyrzec się wszelkich pa- 
trjotyzmów, domy ojezyste zamienić 
w hotele i wagony sypialne, świąty- 
nie w tancbudy i handlować towa- 


rem, którym obojętne, do kogo ma 
mizdrzyć się przez okna wystawowe. 
do Francuzów, Włochów czy Nien- 


W literaturze tej panować musi 
międzynarodowa nuda, a za 
żywczej sztuki, nastać królowanie 
pego naśladownictwa. Niebezpiecze 
stwo barbaryzmu literackiego gro- 
zi Polsce, gdzie dwie rasy, dwa o- 
byczaje, dwie żywotne narodowości 
żyją ze sobą o bardzo porowatą ścia- 


Nasze hasło: Zakładać thrześć. hurtownie l 


Pierwszy chrześcijański związek 


importerów owoców południowych w Poznaniu! 


PRZYKŁAD POZNANIA. — SUKCES NASZEJ AKCJI. — GDZIE WARSZAW 


Foznań (s.) — W tych dniach od- 
byo się w Poznaniu imponujące ze- 
branie kupców chrześcijańskich, zwo 
łane przez konsula hiszpańskiego w 
Poznaniu p. Ziołeekiego; zebranie 0- 
mówiło palącą kwestję importu po- 
marańcz i postanowiło zawiązać or- 
ganizację, której celem będzie bezpo- 
średnie sprowadzanie pomarańcz z 
Miszpanji z pominięciem hurtowników 
żydawskich. 

Kupcy — którzy reprezentowali 
następujące organizacje kupieckie: 
Związek Detalistów Branży Spożyw- 
czej, Spółdzielnia „Zgoda”, Związek 
Towarzystw Kupieckich, Stowarzysze 
nie Kupców Detaliczno - Kolonjał- 
nych oraz kilka innych — postanowi- 
li założyć 

„ZWIĄZEK IMPORTERÓW 

QWOCÓW POŁUDNIOWYCH", 
aby w zupełności uniezależnić sii 
spekulantów żydowskich, którz, 
port pomarańczy wprost zmonopoii: 
zowali i narzucili ceny, jakie chcieli. 
(Ostatria podwyżka na 1.50 za kig. 
jest ich dziełem). 

Dotychczas kupcy chrześcijańscy 
nie mogli otrzymać nawet najmniej- 
szej partji towaru bez pośrednictwa 
żydowskiego. A pośrednik żydowski 
stawiał ceny i sprawił to, że poma- 
rańcze nabyte w Gdyni pa 80 lub 90 
gr, kosztują w detaln 1.50 zł. Koszty 
transportu z Gdyni nie mogą koszto- 
wać więcej jak 10—15 groszy, a więc 


LWÓW, WILNO? 
cena kilograma pomarańcz powinna 
wynosić 1 zł, lub 1.20 zł. 

Na czele tej chrześcijańskiej orga- 
nizacji stanął konsul Złołecki, który 
otrzymał specjalne pełnomocnictwa, 
aby uzyskać odpowiednie kontygen- 
ty przywozowe w Ministerstwie Prze- 
mysłu i Handlu. Jak proponują kup- 
cy poznańscy, uzyskanie 600 ton po- 
marańcz uwolni ich całkowicie od po- 
średnictwa żydowskiego, jeśli idzie o 
okręg poznański. 

Akcja Poznania ma pełne widoki 
powodzenia. A może i cena poma- 
rańcz spadnie? 

. : _ 

W Poznaniu powstała pierwsza 
chrześcijańska, wolna ad pośredni- 
ctwa żydowskiego spółka importerów 
owaców południowych. Jest to pier- 


nę. Przez ścianę tą przechodzą mniej 

lub więcej „płynne charaktery. — 
Cechą tej płynności jest przedewszy- 
stkiem indyferentyzm religijny. — 
Z zanikiem wiary ojców, idzie zaw- 
sze zanik obyczajów. — Za odstęp- 
stwem zaś od obyczajów religijnych 
sypią się jak z rękawa odstępstwa 
narodowe. 

A dalejw przybytku bezwzglę- 
dnego liberalizmu, dochodzi się do 
całkowitego zobojętnienia na wszyst- 
ko czem prawdziwy artysta żyje. 

Wszyscy muszą włożyć na siebie 
podobne, lepiej lub gorzej skrojone 
fraki. Dla prawdziwych artystów 
wytwarza się w takich warunkach 
faktyczna tragedja. Jedną z ofiar ta- 
kiej tragedji to Juljan Tuwim. 
Jest to poeta większy, ale poeta naw- 
skróś żydowski, rasowy żyd. „na 
wieczne brzemię skazany”, ale on 
właśnie zezwala, by go uważano za 
poetę polskiego, a my z tego zezwo- 
lonia korzystamy. 


ŚLĄSK, KRAKÓW. 


wszy widomy znak naszego hasła: 
TWORZYĆ CHRZEŚCIJAŃSKIE 
HURTOWNIE 

OWOCÓW POŁUDNIOWYCH. 

A gdzie Śląsk, Kraków, Warszawa, 
Lwów, Wilno? 

Poznań pierwszy dal przykład, że 
wola i chęć walki z zalewem żydow- 
skim może dać pozytywne rezultaty 
nawet w tych dziedzinach, które są 
trudne do zdobycia. Za przykladem 
Poznania niech idzie kupiectwo pol- 
skie całej Polski, a nie będziemy 
świadkami kurtelizowania pewnych 
działów gospodarczych przez żydów! 

Uwolnienie się z supremacji żydow 
skiej w dziale gospodarczym będzie 
największem zwycięstwem nad ży: 
wiołem żydowskim i jedyną drogą do 
NOWEJ POLSKI! 
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iprlmatyczne z Racją| 


AMERYKA LIKWIDUJE APARAT KONSUŁARNY W Z. S. R. R. — 
ZERWANIE ROKOWAŃ. 


Waszygion (—) Ostre naprężenie 
pomiędzy rządem U. S. A. a Rosją 
sowiecką, oraz wniosek o zerwanie 
stosunków z rządem sowieckim — 
doprowadzity do likwidacji stosunków 
dyplomatycznych z Sowietami. 


Dep. stanu ogłosi komunikat, še 
generalny konsulat Stan. Zjed. w Ma 
skwie zostanie zlikwidowany; likwł- 
dacji mają ulee wszystkie płacówki 
konsularne U. S. A. na terenie So- 
włetów. Oficjalnym powodem do zer 
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PIJCIE ZNAKOMITE PIWO OKOCMSKIE 


MARCOWE, EKSPORTOWE, PORTER w sezonie zimowym ŚWIETOJANSKIE 
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wania stosunków ma być negatywne 
stanowisko Z. S. R. R. w sprawie 
długów, e jest jednak wykluczone, 
że właściwą przyczyną zerwania, jest 


nasilenie propagandy  bolszewichiej 
w U.S. A., której w tej chwili rząd 
Stan. Zjed. będzie się mógł z całą e- 
nergją przeciwstawić. 


Znów konferencja żydowska 
w Krakowie. 


BIEDNY TEN KRAKÓW. — TO TYLKO NARAZIE! 


Kraków (—) Jeszcze nie zakończy 
ła się dobrze konferencja światowa 
rewizjonistów, a już stary Kraków 
byl miejscem, gdzie obradowanło ży- 
dostwo. Nowa konferencja żydowska 
odbyła się w dniach 8—11 lutego br., 
a urządził ją związek „Akiba“ dla 


organizacyj  syjonistycznych Malo- 
polski Zach. i Śląska. Przy udziale 
kilkudziesięciu delegatów obradowali 
żydzi przez trzy dni. 

Kraków nie może się poprostu o- 
gnać od tych zjazdów i konferencyj 
żydowskich. żydzi nietylko z Polski, 


ale i zagranicy ciągną tu nie zmniej- 
szym entuzjazmem, jak do Palesty- 
ny. Dlaczego? 

Chyba żydzi już dawno przekonali 
się, że młode pokolenie, które idzie 
w życie, z podwawełskiego grodu ni- 
gdy nie pozwali zrobić Palestyny. Na 
razie stosunki b. sprzyjają żydom. 
niż antysemitom, ale żydzi muszą pa- 
miętać o tem, żetylko narazie, 
do czasu... Tak zawsze nie będzie, a 
śpiący Kraków i apatyczne społe- 
czeństwa polskie zrozumie kiedyś, że 
Kraków jest polskim i takim na za- 
wsze pozostanie! Ale trzeba powoli 
otwierać oczy, i patrzeć na ten za- 
lew, na to niebezpieczeństwo, które 
rośnie, rozpiera się i tworzy naszą 
trasedję. Trzeba je ujrzeć i odpowie- 
dzieć czynem! 


—:0:0= 


Plebiscyt Saary a — pryndość masego Fam: 


Dzień 13 stycznia, w którym się 
rozstrzygnęła sprawa przynależności 
Saary, w czem uwydatniło się całko- 
wite zwycięstwo Hitlera na tem te- 
rytorjum okupowanem przez Fran- 
cję, każą nam głębiej zastanowić się 
nad przyczyną tego zwycięstwa. Nie- 
miec, oraz pomyśleć, czemu 90 proc. 
ludności Saary chce należeć do Nie- 
miec a nie do Francji. 

Odpowiedź na to wypadnie jasna 
i krótka. Bo polityka Hitlera jest 
wyraźna, zdrowa, narodowa. 

Qto Niemcy, jako też aryjczycy - 
chrześcijanie, mieszkańcy Saary, ro- 
zumieją, że dążeniem Hitlera jest 
wzmocnienie żywiołu niemieckiego, 
przez usunięcie stąd wielce szkodliwe 
go na każdem polu żywiołu żydow- 
skiego i wyraźne jego dążności do 
odżydzenia kraju, a tem samem da- 
nie możności swoim, być panami u 
siebie, w swojej Ojczyżnie. 

Nigdzie chyba na świecie żydostwo 
niema tyle prerogatyw, swobody, 
przywilejów, jak we Francji. Więc 
nigdzie też i niema tyle nadużyć, 
zdrad, sprzedajności jak w dzisiej- 
szej Francji. Drejfus, Stawiski i ty- 
siące szarlatanów żydowskich, za- 
mieszkałych we Francji, otworzyło 
dzisiaj oczy mieszkańcom Saary na 
zakusy żydowskie, a więc ci chętnie 
przy pierwszej dogodnej sposobności 
gromadnie rzucają się w objęcia Hi- 
tlera, byle tylko wymknąć się z rąk 
szalbierzy żydowskich i nie być nie- 
wolnikami, sługusami żydowskiego 


kapitału, żydowskich kapitalistów. 


Plebiacyt Saary nie wymaga ko- 
mentarzy, bo to jest rzeczywisty, 
przysłowiowy. nieomylny, vox Popu- 
H, vox Dei! 

Z plebiscytu Saary winniśmy wy- 
ciągnąć zdrową nauczkę dla siebie. 
Przyglądnijmy aię Pomorzu naszemu 
i Wielkopolsce. Zażydzenie tej połaci 
kraju postępuje dzisiaj w przyspie- 
szonem temple. Świadczą o tem mia- 
sta Bydgoszcz, Gdynia, Poznań, To- 
ruń. Wprawdzie dzielni Pomorzanie i 
Wielkopolanie mężnie stawiają czoło 
złu, a widzimy to w ich solidarności 


bojkotowania żydów, ale ten chwale- 
bny ich samoobronny odruch, to je- 
szcze nie wszystko, tu potrzeba jest 
śmiała, wyraźna pomoc i poparcie rzą 
du! Pomorze to perła nasza, winni- 
śmy więc ją strzec jak oka w głowie. 

Powinniśmy popierać Pomorzan w 
ich samoobronie, a nie drażnić i roz- 
goryczać ich. 

Wynik piebiscytu Saary, to groźne, 
ostrzegawcze memento dla nas, Zle i 
bardzo źle będzie u nas, gdy głosu 
Saary nie usłyszymy, nie zrozumie- 
my. A. H. 


lydi wywołają strajk w calej Pole? 


ZATARG RABINATU Z MAGISTRATEM WARSZAWY. — CZY ŻYDZI 
ZWYCIĘŻA? 


Warszawa (r. h.) — Na tle uboju 
rytualnego powatał w Warszawie za- 
targ pomiędzy rabinatem, a magistra 
tem stołecznym. 

Magistrat — chcąc obniżyć koszty 
uboju — zwolnił dwu rzezzków ry- 
tnalnych, kórzy pobierali nadmierne 
pensje i na ich miejsce przyjął in- 
nych dwu, ale tańszych. Pomimo te- 
go, że nowoprzyjęci rzezacy są ży- 
dami konflikt stał się nieunikniony, 
bo nowi kandydaci nie cieszą się po- 
parciem rabinatu. 

Rabinat wanszawski ogłosił, że bydło 
bite przez nowo przyjętych rzezaków 


nie jest koszerne i stara się uniewa- 
żnić decyzję magistratu. Ponieważ 
magistrat stanowiska nie chce zmie- 
nić — nastąpił zatarg . 

Rabini — aby postawić na swojem 

zamierzają wywołać strajk rzeza- 
ków w całej Polsce. 

Zdaje się,, że takie stanowisko by- 
łoby jedyne. Strajk powinien dopro- 
wadzić do wyeliminowania wszyst- 
kich żydów od uboju bydła, a nietyl- 
ko tych, którzy cieszą się poparciem 
rabinów. Ludność polska i chrześci- 
jańska chca nareszcie spożywać mie 
so bite przez chrześcijan. 


KRONIKA 


LUTY. 


11 Niedziela: Aleksego 

18 Poniedz.: Symeona 

10 Wtorek: Konrada 

20 Środa: Leona biskupa 

21 Czwartek: Feliksa i Fort. 
22 Piątek: Stol. św. Piotra 
23 Sohota: Piotra Damj. 
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PIERŚCIONKI ZARĘCZYNOWE. — 
Tbrączki ślubne, Zegarki azwajcar- 
skie, zegary z dzwonowym głosem, 
wyroby ze srebra i platery, nagrody 
sportowe, sprzeda je po znacznie zniżo- 
nych cenach JÓZEF CYANKIE- 
"ACZ, KRAKÓW, SŁAWKOWSKA 1 
telefon 15-851. 


Kupuje złoto, srebro, brylanty. Wy- 
kupuje kartki zastawnicze i płaci naj- 
wyższą wartość. 


«.g:0 


PRZEZ PRASĘ ŻYDOWSKA. 


Znów wysłannicy żydowscy w Polsce 


Podawaliśmy niedawno przemówie- 
nie żyda z Ameryki Margoshesa, któ 
ry po wizycie w Polsce rohił nam 
„propagandę“ w Ameryce, mówiąc, 
że pół miljona żydów w Polsce „stoi 
nad przepaścią”, a reszta żyje „w 
skrajnej nędzy“. Udowadnialiśmy 
wtedy, ża żydom w Polsce najlepiej 
się powodzi i przestrzegaliśmy przed 
nowymi wysłannikami żydowskimi. 
Czy żydzi w Polsce żyją w takiej nę- 
dzy, jak to widzi prasa żydowska i 
jej emisarjusze, niechaj odpowie 
„Nasz Przegląd", który donosi, że do 
Polski przyjeżdżają „wysłannicy“, a- 
by.. zbierać kapitały na kolonję pa- 
lestyńską w Hule. Czytamy: 

— Na osuszenie nowonabytych 
terenów Hule, gdzie można bę- 
dzie osiedlić około 30.000 osób — 
potrzeba 700.000 funtów. Przyby 
li tedy z Palestyny wysłannicy 

„Keren Hajesod*, pp. Juris i 
Lacki - Bertoldy, aby zaapelo- 


wać do ofiarności żydostwa pol- 
skiego. (1) 

Właściwie mówiąc, należałoby 
zaapelować nie do ofiarności, 
lecz do zmysłu praktycznego. 
Wśród żydów, którzy osiedlają 
się na nowych, żyznych terenach 
w Hule — większość stanowić 
będą żydzi polscy. (?) Zasilenie 
„Keren Hajesod" — Funduszu 
Podwalin — jest w gruncie rze- 
czy pośredniem zabezpieczeniem 
sobie przyszłości. 

Wysłannicy „Keren Hajesod" 
nia potrzebują już, jak to bywało 
dawniej, namawiać żydów, aby 
jechali do Palestyny. To raczej 
Palestynę trzeba już namawiać, 
aby przyjmowała żydów jaknaj- 
więcej. Wysłannicy palestyńscy 
nie powinni agitować ani przeko 
nywać. Rozwiną przed nami plan 
robót na rok bieżący, na najbliż- 
szą chwilę. I niech każdy żyd, do 


którego skierowany będzie 1ch a- 
pei, pomyśli, że chodzi teraz g 
jego własną sprawę. Dlaczego 
osuszenie błot w Hule — ma być 
tylko troską grupy ludzi dobrej 
woli, stojących na czele Organi- 
zacji? To kłopot wewnętrzny, do- 
mowy, całego żydostwa każdego 
żyda zo:obna. — 

A więc gdzież konsekwencja? Jak 
można „żyjącemu w nędzy” narodo- 
wi żydowskiemu nasyłać wysłanni- 
ków, aby zebrał 700 tysięcy (:!) fun 
tów szterlingów? „Nasz P.“ zdema- 
skowat tę „nędzę”* żydowską, wśród 
kapitalistów żydowskich, którzy je- 
dnak nic stoją „nad brzegiem prze- 
raści” 

Celow' robota antypolska rabina. 
Schorra, Margoshesa, prasy żydow- 
skiej, znalazła całkowite uzasadnie- 
nie. Nedva żydów w Polsce jest 
„Skrajna ”, ale po 700 tys. funtów szt. 
idzie się do niej. Polacy pamiętajcie, 
że to są pieniądze, któreście Wy za- 
nieśli do rąk żydowskich! Za Wasze 
pieniądze, na Waszej nędzy będzie 
resła żydowska Palestyna! 

Spuiecretstwo polskie i czynniki 
odpowiedzialne przestrzegamy przed 
nowymi v yslannikami żydowskimi! 
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Czy wiecie, ... 


~. że rząd litewski rozwiązał orga- 
nizację „żydowski związek rolni- 
ków“? 

„. że Zarząd Zrzeszenia Lekarzy R. 
P. skupia przeszła 500 lekarzy - ży- 
dów? A ilu nie jest zapisanych do 
organizacji? 

„.. że W Barcelonie ustawiono na 
szczycie góry olbrzymią statuę Chry- 
stusa, która. co da wielkości. jest dru- 
ga na świecie? Że w uroczystościach 
odsłonięcia pomnika wzięły udział ol- 
brzymie tłumy wiernych ? 

—: ():0—— 


Polska wycofała się 
z Challenge'u. 


W ubiegłym tygodniu zapadła de- 
cyzja aeroklubu R. P. na mocy któ- 
rej Polska wycofała się z wielkich 
zawadów t. zw. Challenge'u. Zazna- 
czyć wypada, że Polska odniosła o- 
statnio dwa razy zrzędu zwycięstwo: 
raz przez śp. Żwirkę i Wigurę, a w 
roku ub. przez kpt. Bajana. Trzecie 
zwycięstwo przyniosłoby Polsce wspa 
niały puhar przechodni na własność. 

Decyzję swą powziął Aeroklub R. 
P. dlatego, że zawody pociągają wiel- 
kie koszty, a mają mała praktyczne- 


Warszawa (-—) Według ostatnich 
danych biur pośrednictwa pracy 
Funduszu Bezrobocia, liczba bezra- 
potnych zarejestrowanych na terenie 
calej Polski wynosiła w pierwszych 
dniach lutego 501.300 osób! tak więc 
bezrobocie wzrosło o 13.090 osób. 

Największe naailenie bezrobocia 
wykazuje Śląsk, Łódź, Warszawa. 

Tak wielkiej cyfry bezrobotnych 
zarejestrowanych w Polsce jeszcze 


nic było. 
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Stodenci ramnóśty przeciw Sowietom. 


W Bukareszcie zorganizowali stu- 
denci rumuńscy wielką demonstra- 
cję przed jednem z kin, które wy- 
świetlało film sowiecki. Zajście przy- 
brało poważne rozmiary. Policja 
chcąc rozpędzić demonstrantów ođ- 
daia kilka strzałów na postrach. Po 
strzałach powstała panika, demon- 
stranci zdemolowali Kino. Przedata- 
wienie kinowe przerwano. 

Podobno importerem sowieckich 
filmów są w Rumunji żydzi. 

= 


„Żydzi to Kłamcy i . ijawx: krw.ożarcze. 


„POLSKA KARTA" 


Ż.a_n narod CN luSzy I mŚLiwscy ne Żył 


d tązp>asłańcem, nż tan, kóry uważa 


Ubój rytualny. 


Utrzymywanie tego przesądu w 
dwudziestym wieku i nakładanie ha- 
TaCZu na całą ludność, a więc i na Po- 
laików, jest jednym z największych 
skundalów. Wyobrażamy sobie, jak 
muszą się z nas śmiać nasi przyjacie- 
łe Niemcy. Oto gazety doniosły, że 
Tzeżący rytualni zamierzają strajko- 
Wać, ponieważ prezydent miasta War 
mamy Starzyński przyjął do pracy 

h rzezaków, niezatwierdzonych 
Przez rabinat. Gwałt! Co to się dzie- 
je?! Mięso z bydląt zarźniętych przez 
Ych trefnych rzezaków jest również 
trefne. Panie Prezydencie Starzyń- 
Ski! jest Pan w lepszem położeniu niż 
wiełu Pańskich poprzedników. Zdo- 
bądź się Pan, Panie Prezydencie, na 

czyn: skasuj natychmiast u- 
boj rytuainy. Ludność Warszawy me 
Powinna dłużej płacić kolosalnych 
Podatków na żydowskie zabobony. 


—0:0:0— 
Dawniej a dziś. 


Za czasów dawnej Rzeczypospoli- 
tej zwołany został Synod (uchwałę 
Jego podawaliśmy w jednym z po- 

nich numerów) w Krakowie pod 
przewodnictwem biskupa Mikołaja 

by, który pod rygorem klątwy 
kościelnej zabronił chrześcijanom ku 
Pować, zaopatrywać się w żywność 
U żydów. Zapewne Synod ów miał na 

zdrowie chrześcijan. Czy wier- 
W chrześcijanie zapomnieli o tem? 

wiadomo jest, aby nowy Synod 
hÈ władze duchowne obaliły tę u- 
chwałę? Niech zacne duchowieństwo 
wypowie się, co Mu o tem wiadomo. 
A jeżeli uchwała ta nie została skre- 
śloną, wycofaną — obowiązuje dalej 
1 wszyscy ci chrześcijanie podlegają 
Mmmm klątwy kościelnej, którzy w 
Wszelkiego rodzaju żywność 1 t. p. 
*mopatrują sie u żydów. 

"Tenże biskup Mikołaj Trąba, na- 
Władał kjątwę na tych chrześcijan, któ 
MY służyli u żydów S. 0. 8. 
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Kobieta na sw» usta mniej 
[zużywa kredki 


Jei jada pierniki zwłaszcza 

aae [„ANTONETKI* 

*=epiej bowiem na cerę dzia- t 
P [ają pierniki 

Niželi Zagraniczne wszystkie 

[kosmetyki 
—— 0 6— 
W KRAJU 
EJ 


MILIONÓW zl. na doraż 
R pomoc dorażną 
a Pa iimyeh uchwalił prelimi- 
mdżeto! Funduszy Pracy na 
*ok 1935/36, Ę” sk 
1b RODZIN POLSKICH przybyło 
kraju z Francji, gdzie zwolniono 
+ 2 pracy. 
„„(FICEROWIE NIEMIECCY rewi- 
gowali oficerów polskich, zwiedza- 
ga katy wojskowe» w Warszawie i 
śrudziydzy 
A NOWY KARTEL cementowy pow- 
gal w Polsce. Wynik tego: cement 
my VAt o 100 proc. Jak długo będzie- 
Y tolerować podobne wypadki? 
noan RABINACKI w głośnym spo- 
a Pomiędzy oskarżonym o komu- 
ra rabinem Frenklem, a oskarży- 
= em Hirschhornem wydał „wyrok“, 
Pra tórym uwolnił od winy rabina 
dg ikla. Sądy państwowe sprawy tej 
tąd nie rozpatrywały, 
GH WARSZAWIE spłonęło kino 
Le e ',_ którego właścicielem był 
KE Pożar umiejscowiono. 
A WŁASCI KANTOED 
Ya apadi w Warszawie nieuj 
jety do- 
a bandyta, Który jej skradł 1000 zł. 
A 1 torebkę 
PROPAGANDE KOMUNIZMU 
zostali skazani w Chorzowie F. Die- 


"=, . 
My bronić będziemy! 
(W 16-tą rocznicę objęcia wybrzeża Bałtyku). 
O nasze męstwo wykute z granitu 
Rozbić się muszą wrogie zakusy. 
My bronić będziemy Polskiego Bałtyku 
z serca i duszy. 
Bośmy Narodem co wolność swą ceni 
Chociaż nas przeszłość pokrzywdziła srodze 
Przekonań naszych nic nigdy nie zmieni: 
Iść chcemy wolni po życiowej drodze 
Spuścizny Ojców nikt nam nie odbierze. 
Ani narzuci swojej hegemonji 
Na straży stoim my polscy żołnierze 
Gotowi zawsze na zew — „Do broni“. 
Starleo — robotnik 
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Lot. Pań. Belę Sandomiro- 


Jaki haracz piaca chrześcijanie 


gminie żyd. w Krakowie? 


80 PROC. UBOJU BYDŁA W EĘKACH 


ŻYDÓW. — CHRZEŚCIJANIE 


PŁACĄ NA GMINĘ ŻYDOWSKĄ PO 3 GROSZY OD RILOGRAMA SPO 
ŻYTEGO MIĘSA. — O ZMIANĘ DOTYCHCZASOWEGO STANU! 


Kraków (—) Sytuacja z ubojem 
bydła w Krakowie przedstawia się 
prawie tak samo, jak w Warszawie. 
Qkoło 80 proc. uboju znajduje się w 
rękach żydowskich. Na uboju tym 
ciążą opłaty rytualne na rzecz kaha- 
łu żydowskiego w Krakowie. Jeśli się 
gważy, że opłaty te wynoszą prawie 

5 groszy na kilogram, to musimy 
stwierdzić, że do kasy kahału żydow- 
skiego wpływa rocznie z kieszeni kon- 
snmentów chrześcijan kilkaset tysię- 
ey złotych. Jak powiedzieliśmy około 
80 proc. uboju jest obciążone temi o- 
płatami. Ponieważ żydzi stanowią 25 
proc. ludności Krakowa, przeto prze- 
szło 50 procent ludności chrześciiań- 
skłej płaci haracz od każdego kilo- 
grama spożytego mięsa na rzecz ka- 
hatı żydowskiego. 

Dlaczego? 

Oto dlatego, że ubój bydła został 
powierzony przeważnie rzezakom ry- 
tualnym skupionym około kahału ży- 
dowskiego, który poprostu zmonopo- 
lizował tę dziedzinę życia gospodar- 


czego. Ale nie znaczy to, aby wię- 
kszość ludności chrześcijańskiej mia 
ła spożywać mięso bite rytualnie. Je- 
áli żydzi cheą mieć takie mięso, nie 
możemy im tego zabronić, ale chrze- 
ścijanie mają chyba prawo domagać 
się mięsa bitego nie rytualnie! 

W chwili obecnej więcej niż poło- 
wa ludności chrześcijańskiej Krako- 
wa spożywa mięso bite na sposób ry- 
tualny! 

Ta sama większość chrześcijan pła- 
ci wielki haracz na kahal żydowski 
i rzezaków semitów, tylko dlatego, 
że nie dopuszczono odpowiedniej i- 
lości rzezaków chrześcijan. 

Sprawa ta mnsi się zmienić! 

Kosztem chrześcijan nie może róść 
kapitał gminy żydowskiej. Chrześci- 
jańska ludność Krakowa nie może 
płacić haraczu na korzyść gminy ży- 
dowskiej. 

Te sprawy żądają wyjaśnienia i 
rozwiązania po myśli większości chrze 
ścijańskiej, a nie mniejszości żydow- 
skiej. r. 


trich, J. Dietrich i Schwarc na karę 
ad 6 miesięcy do 3 lat więzienia, 
DO WILNA PRZYBYŁ p. Marsza- 
łek Piłsudski na pogrzeb swej siostry 
śp. Kadenacowej. 
ZATRUCIU ULEGŁ 23-letni ekspe 
djen sklepowy Plagens w Bydgoszczy. 


Śmierć nastąpiła spowodu spożycia 
zatrutych artykułów żywnościowych. 

WALKI POMIĘDZY ŻYDAMI wy- 
KARY w szkole rabinackiej w Lubli- 
ni 
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siebie za narod wyorany*; M. ŁUTrRR 
Z" 
NA ŚWIECIE 


ZWŁOKI MARJI SKŁODOW- 
SKIEJ mają być przewiezione do 
Panteonu, gdzie spoczną obok uczo- 
nych francuskich. 

W ROCZNICĘ WYPADKÓW LU- 
TOWYCH poza drobnemi starciami, 
nie wydarzyły się w Paryżu poważ- 
niejsze zajścia. 

W CZASIE WALKI między kolpor- 
terami narodowego dziennika frane. 
„Action Francaise" a komunistamt 
zginął jeden z przywódców narodo- 
wych inż. Langlois. 

„DAILY MAIL" donosi, że premjer 
pruski Goering uda się do Londynu, 
aby w charakterze min. lotnictwa o- 
mówić z ministrami ang. zagadnienie 
paktu lotniczego. 

„JOURNAL DES DERATS" poda- 
je, jakoby min. rumuński Titulescu 
był wysuwany do pokojowej nagro- 
dy Nobla. 

Z ANGIELSKIEGO PARLAMEN- 
TU usunięto 30 komunistów, którzy 
chcieli demonstrować. 

PARLAMENT JUGOSŁOWIAŃ- 
SKI (Skupczyna) został rozwiązany. 
Nowe wybory odbeda się 5 maja br. 

NA MORZU PÓŁNOCNEM zagi- 
nął statek rybacki „Mainz” z 14 ry- 
bakami. Zachodzi obawa, że statek 
zatonał w czasie burzy. 

W UR. TYGODNIU spowodu wiet- 
kich zamieci śnieżnych zginęło kilka- 
naście osób w Alpach. 

STRATOSTAT prof. Mołczanowa 
(Moskwa) wypuszczony do strato- 
sfery osiągnął wysokość 23.700 mə- 
trów. 


PALESTYNĘ nawiedziła powódź, 
w czasie której utoneło 16 Arabów. 

POWSTANIE W URUGWAJU — 
według komunikatów rządowych zo- 
stało sthimione. 

MŁODZIEŻ KATOLICKA w Me- 
ksyku urządziła demonstrację przeciw 
berhoinikom, których pobiła w star- 
ciu. 

PODOBNO PRZYWOÓNOE antyse- 
mitów w Połd. Afrvce Incha skazał 
sąd za kolportaż „Protokołów Mędr. 
Syjonu“ na 6 lat wiezienia. Sąd był 
podobno żydowski; żydzi cieszą się. 


| ooo ód 
MIODOSYTNIA 
KAZ. ROBACKIEGO 


ZAŁOZONA — W ROKU 1841 
poleca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych 


Kraków, Sławkowska 26. 


Diyiwiedi w Sjnie na wystapienie 


rabina Schorra. 


POSEŁ RYBARSKI PODKREŚLA NIETAKT RABINA SCHORRA. 


W jednym z ostatnich nume- 
rów omówiliśmy wystąpienie ra- 
bina Schorra w Londynie, który 
w swej mowie przedstawił Polskę 
jako kraj, gdzie żydzi przeżywa- 
ja straszną nędzę. Charakter tej 
mowy, noszącej wybitne cechy 
antypolskiej propagandy, omówi- 
liśmy obszernie. Z przyjemnością 
notujemy fakt, że to „sławne“ wy 
stąpienie rabina Schorra — któ- 
ry jest zarazem oficerem armji 
polskiej (!!) i prof. Un. Warsz— 
znalazło oddzwięk i w Sejmie pol. 
Na jednej z sesyj sejmowych za- 
brał glos prof. Rybarski, którego 
przemówienie w sprawie wystą- 
pie rabina Schorra podmeni 


Niedawno Żydowska Agencja Te 
lezraficzna podała sprawozdanie z 
odczytu, który wygłosił w Londynie 
jeden z najbardziej reprezentatyw- 


nych przedstawicieli polskiego żydo- 
stwa p. rabin Schorr. I co on tam po- 
wiedział: „Wiadomo jest z ogólnych 
danych statystycznych, że nie mniej 
niż jedna trzecia całej ludności ży- 
dowskiej w Polsce ubiegać się musi 
w tej czy innej postaci o pomoc in- 
stytucyj dobroczynności społecznej. 
W szeregu miast na prowincji licz- 
ba zmuszonych do ubiegania się o tę 
pomoe dochodzi do 60 proce. ludności 
żydowskiej“. Słowem położenie gos- 
podarcze Polski maluje się zagrani- 
cą w bardzo czarnych barwach. I o- 
statecznie Anglik sobie pomyśli, że 
jeżeli z pośród tak ruchliwego ży- 
wiełu, jak żydzi, jedna trzecia żyje 
z dobroczynności publicznej, to eóż 
dopiero jest z polskim narodem? 
Panowie odpowiedzą, że to wywoła- 
ła akcja bojkotowa. (P. Rottensz- 
trajch: Myśmy prawdę mówili). O- 
tóż jeśliby Panowie powiedzieli, “że 


to jest akcja bojkotowa, to dla rzą- 
du nie byłoby przyjemne, że już te- 
raz ta akcja przy całem poparciu u- 
dzielanem żydostwu ma takie skutki, 

Przyznaję, że położenie żydów też 
może pogorszyło się, stwierdzamy je- 
dnak wzrost kapitałów żydowskich, 
które wykupują coraz więcej dóbr z 
rąk polskich. Natomiaat jest żywio- 
łowy pęd ludności polskiej, chłopów 
i rzemieślników do handln, do oby- 
wania się bez pośrednictwa żydów i 
tego pędu żadna siła, żadna polityka 
gospodarcza nie powstrzyma. (Okla- 
ski). 

Ale jest tu jeszcze inna rzecz. P. 
rahin Schorr apelował do dobroczyn- 
ności, apelował o pomoc dla żydów. 
Otóż jabym tak powiedział: Gdyby 
żydzi w Polsce mieli obywatelstwo 
palestyńskie i zwracali się o pomoc do 
swoich współobywateli palestyńskich 
w Anglji, czy gdzieindziej, to nic nie 
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moglibyśmy mieć przeciwko temu. 
Ale jeżeli uważacie ich panowie za 
prawdziwych Polaków, w znaczeniu 
państwowem, za lepszych Polaków od 


„Żydzi rajokrutniej wysysają krew z biednego ludu polskiego “ 
| E 


„POLSKA 


nas, to trzeba powiedzieć, że nie go- 
dzi się taka żebranina z poczuciem 
prawdziwego Połaka, przynajmniej z 
naszem poczuciem się nie godzi, bo 


KARTA" 


Mwołał 


nam głęboko zapadły w dusze słowa 
poety, że „gdy praw dziwi Polacy pow- 
staną, to na nich skłodek zbierać nie 
będą narody“. (Oklaski). 


Fałszywa gra rabina Thona 


POCIĄGA RAB. THONA PRZED SAD MARSZAŁKOWSKI. 


POSEŁ ACISZEWSKI 

Jak o tem już donosiliśmy rabin 
Thon w listopadzie ub r. przy oma- 
wianiu budżetu min. spraw wojsko- 
wych „zdemaskował* rzekomo „ukry 
tych kilkaset miljonów na wojsko“, 
«o spotkało się z energicznym pro- 
testem prasy polskiej, która oświad- 
czenie p. Thona określiła wprost ja- 
ko dementi wobec zagranicy. Po licz- 
nych artykułach, w których atako- 
wano rabina krakowskiego, prasa 
żydowska nazwała postępowanie prze 
ciwników „atakiem' na swego 
przywódcę. Sam poseł Thon siedział 
cicho, nawet. nie prostował zarzutów 
skierowanych przeciwniemu.... 

Tymczasem w styczniu br. postę 
powanie jego określił w Sejmie poseł 
Arciszewski jako fałszywe oskarże- 
nie, lub denuncjację wobec zagrani- 
cy. Na to oświadczenie zareagował 
rabin Thon, umieszczając w prasie 
żydowskiej komunikat, w którym po- 
wiedzenie posła . Arciszewskiego na- 
zwał „ohydnem oszczerstwem”. 

Ponieważ rabin Thon wypowiedział 
te słowa, które sam nazwał „ohy- 
dnem oszczerstwem*, (świadczą 0 
tem stenogramy sejmowe) pos. Ar- 
ciszewski pociągnął go przed są mar- 
szałkowski. Oto pismo posła Arcisze- 
wskiego. 

„Jeśli chcemy mieć nie 700-kilka.- 
dziesiąt miljonów wprost przyzna- 
nych, a ukrytych nie kilkadziesiąt. 
lecz kilkaset miljonów na wojsko.“ 

Te słowa posła Thona określiłem 
na posiedzeniu komisji budżetowej w 
dniu 16 stycznia br. jako oskarżenie 
fałszywe lub denucjację wobec za- 
granicy. 

„Dnia 17 stycznia — oświadcza p. 
Arciszewski — pos. Thon podał do 
prasy swe oświadczenie, w którem 
powiedzenie moje nazywa ohydnem 
oszczerstwem. 

Wobec powyższego stwierdzam po- 
nownie, że ogólnikowy zarzut ukry- 
wania w budżecie naszego państwa 
kilkuset milionów zł. na wojsko w 
ustach tak doświadczonego polityka. 
jakim jest pos. Thon, nie mogę naz- 


wać inaczej jak oskarżeniem fałszy- 
wem, wrględnie denucjacją, mogącą 
być wyzyskaną przez wrogą nam pro 
pagandę zagranicą. 

W przeświadczeniu tem utrwala 
mnie jeszcze to, że pos. Thon pod ko- 
niec oświadczenia swego tłumaczy 
się przytoczeniem paru drobnych 
przykładów, które ani w małej czę- 
ści nie mogą usprawiedlwić wysoko- 
ści podanej przez niego sumy kilku- 
set miljonów zł, a które to przykłe- 
dy w mowie z 6 listopada przytoczo- 
ne nie były. 


Ponieważ zaś pos. Thon w oświad- 
czeniu swem użył słów mnie uwłasz- 
czających, oraz ponieważ wobec pos. 
'Thona jako rabina nie mogę reago- 
wać inaczej, kieruję równocześnie 
sprawę do sądu p. marszałka sejmu". 

Gra p. Thona jest aż nadto zrozu- 
miała. Kiedy prasa umieściła dosło- 
wny tekst tego „fałszywego oszczer- 
stwa“ o ukrytych miljonach — mil- 
czał... Teraz to prostuje. 

Zdaje się, że postępowanie rabina 
jest fałszywe. 

—:0:0—— 
Í TORA 


ltrs. żydów Im obywatelstwo niem w Berlinie 


BERLIN (—) Dzienniki berlińskiec 
podają, że nakazem ministerstwa o0- 
debrano prawo obywatelstwa niemie- 
ckiego tysiącom żydów 
w Berlinie, 

Podobno żydzi ci nie mają prawa 
odwołania się od tego wyroku do ża- 
dnej instancji. 

Jak już zdołała prasa żydowska. 
stwierdzić, „większość tych żydów po 
chodzi z Polski“, (Zdaje się, że mają 


zamiar wyemigrować do Polski i tu 
na stałe csiąść, jako „Polacy“. Dla- 
tego kiedy przestali być obywatelami 
niemieckimi, stali sie zaraz „Polaka- 
mi“. — Przyp. red.). 

Rząd niemiecki ma podobno prze- 
prowadzić dokładną rewizję praw oby 
watelskich u eudzozlemców, co grozi 
zwłaszcza żydom, następstwem ode- 
brania tych praw w zupełności. 

—o:0:5—— 


W Palestynie brak... robotników, 


OTWORZYE WROTA ŻYDOM. 


Jak „udaje prasa żydowska, orga- 
nizacje robotnicza w Palestynie ogło- 
siły komunikaty, które stwierdza ją, 
że w Palestynie jest brak... rąk do 
pracy. 

"Tel-Awiv potrzebuje podobno ro- 
botników do fabryk obuwia. Poza- 
tem fabryki poszukują robotników 
facaowych w działach: metalowym i 
budowlanym. 

Takie nęcące propozycje w dzisiej- 
szych czasach, kiedy przyjmuje s 
jakiekolwiek zajęcie, powinny ożyw- 


czo podzialać na żydów polskich. Je- 
śli tak narzekają na nędzę, pogro- 
my, antysemityzm, a nawet i bezro- 
bocie, to rajem dla nich będzie „sie- 
dziba narodowa”, gdzie czekają na 
nich wolne posady, ziemia, fabryki. 

W tych warunkach powirien ży- 
dów ogarnąć ten „orjentalny” zapal, 
o którym mówił (szkoda, że tylko 
mówił) rabin Thon. A więc nach Pa- 
lestyne.. bo lepiej jest zawsze nach 
jak auf. 


4. Qji0—— 


W obronie Katolicyzmu 


Dwa lata temu w Belgradzie wy- 
dana została książka p. t. „Synowie 
djabła”, napisana przez I. Rodjono- 
wa, którą na język polski przełożył 
i uzupełnił komentarzami jeden z ka- 
płanów, podpisany pseudonimem Don 
Inigo (Ks. I. Charszewski). 

Książka „Synowie Szatana" jest 
wizją proroczą tego, co „czeka” świat 
chrześcijańsko - aryjski ze strony 
żydów z chwilą, kiedy zdobędą oni 
pełnię władzy i będą w możności wy- 
stępować już bez maski, a czego pró- 
bą na większą skalę jest Bolszewja. 

Przez żydów i subwencjonowaną 
judaszowskiemi srebrnikami „polską“ 
prasę, książka ta została przemilcza- 
na. żydostwo, zwalczając dzieła zdzie 
rające z niego maskę obłudy, nie- 
rzadko posługują się aryjczykami, 
podkreślając i reklamując aryjskość, 
polskość i.. chrystianizm oraz gorą- 
cą wiarę tych swoich oddanych. 

Takiego oddanego znaleźli żydzi o- 
statnio w osobie niejakiego Tadeu- 
sza Zadereckieso, który „Svnów Sza- 
tana” zaatakował w swej brnszurce 
„O żydach, bolszewji i mordzie ry- 


czy żydostwa! 


O P. ZADERECKIM UZUPEŁNIENIE. 


tualnym*". © „zaletach“ owego za- 


przańca szeroko rozpisał się redak- 
tar „Naszego Przeglądu", żyd Rappa 
port z ghetta lwowskiego. 


Superlatywy żyda. Rappaporta nie- 
co uzupełnimy; otóż ten szabes-goj 
Zaderecki (nie wiemy, czy aby na- 
prawdę goj 100-procentowy), jest 


Saara i żydzi. 


(Korespondencja własna). 


Metz („42“) — Kiedy nie udało 
się żydom powaśnić Francji z Niem- 
cami na punkcie plebiscytu saarskie- 
go, obmyślill oni innych sposób zem- 
sty. 

Przewodniczący dla spraw emigra- 
cji w Stanach Zjed. żyd. Samuel Dick 
atein (donosiliśmy o tem — przyp. 
red.) postawił wniosek o odebranie 
5 tys. Niemców obywatelstwa ame- 
rykańskiego za udział w plebiscycie Sa 
ary. Wniosek ten był najzwyklejszą 
demonstracią interesów żydowskich, 
oraz wyładowaniem nienawiści ży- 
dowskiej do Niemiec. A co bedzie — 
pisał jeden z amerykańskich antyse- 


mitów „ri' — gdy mieszkańcy Stan. 
Zjed. zażądają usunięcia żydów z A- 
meryki? 
4 „aaa 
Podajemy krótkie wiadomości o 
wypadkach saarskich: 

Strassburg („—stant*) — Wezwa- 
nie social. - demokratów do wypo- 
wiedzenia się za status quo podpisali 
następujący „Niemcy“: Lion Feucht- 
wanger, Kurt Rosenfeld, Balder Ol- 
den, L. Schwarzschild, G. Bernhard, 
Henryk Mann, Klaus Mann, A. Kerr, 
Toller, A. Kantorowicz i t. d. 

Luksemburg (—,„ion*) — Śpotka- 
łem następujących żydów saarskich: 


udea 
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przeżarty  żydofilstwem, choć sam 
wystawia się, jako objektywny ucze- 
niec i nawet narodowiec polski, dążą- 
cy jedynie do sprowadzenia antyse- 
tyzmu na tory rzeczowe (*); wyka- 
zuje on absolutną ignorancję ideolo- 
gji katolickiej, której się zresztą 
świadomie, czy nieświadomie prze- 
ciwstawia. Mniej nam wiadomo o je- 
go wartościach, jako pisarza; wiado- 
mo nam, je jego właśnie pióra jest 
utwór „Jebiada — poemat e-piczny' 
( „no i tak chwalona przez žy- 
dów broszura, niezależnie od której 
wystąpi. on z „krytyką“ „Synów Sza- 
tana" utrzymaną w prostackim tonie. 
Utrzymuje on, że „działalność Don 
Inigi" jest szkodliwa, odpiera „jego 
kłamstwa, brednie i fałszerstwa nie 
w obronie żydów (?), lecz tylko w 
obronie ducha polskiego przed inwa- 
zją i epidemją rosyjsko - niemieckich 
chwastów" — to jest dążeń do wy- 
kazania szkodliwości żydów i sposo- 
bów uniezależnienia się od nich; o- 
wemi „kłammstwami, bredniami i fał- 
szerstwami" autora „Synów Szala- 
na“ są, zdaniem szakes-goja, oczy- 
wiście, wykazywanie światowładczych 
dążności żydów, istnienia ich tajne- 
go nad-rządu, przypomnienie faktu 
mordu rytualnego, zbrodniczych pra- 
ktyk masońskich oraz faktu, że bol- 
Szewja jcat dziełem czysto żydow- 
skiem. 

Nie tak dawno delegacja kahału 
warszawskiego w osobach kilku re- 
binów wystąpiła do J. E. Ks. Kardy- 
nala  Kakowskiego z żądaniem ni 
mniej ni więcej tylko listu paster- 
skiego potępiającego wrogi stosunek 
Polaków do żydów. 

Analogiczne tendencje inspiruje 
Episkopatowi polskiemu i Misji Ka- 
tolickiej Zaderecki, mianowicie pro- 
ponując rzucenie klątwy na niedogo- 
dne żydom osoby i publikacje. ..bv je 
bezwzględnie, stanowczo, publicznie i 
s ze potępiły w imię i dla dobra 
Kościoła katolickiego i ojczyzny w 
imie prawdy i zasad słuszności. któ- 
Te im zawsze przyświecać powinny”. 

ów rekord cynizmu i obłudy zdo- 
byty przez  Zadereckieso. rzekomo 
hroniącego Kościoła katolickiego i oj- 
czyzny z łamów pisma żydowskiego, 
fanatycznie nienawidzocero wszyst» 
kiego co katolickie i polskie — da- 
je wszelkie powody przynuszczać, że 
p. Zaderecki nie jest Polakiem czy- 
stej rasy, niezawodnie głos krwi ży- 
dowskiej tutaj przemówił. 

Gadna też odpowiedzia Polaków 
powinno być nabywanie i uważne 
rzvtywanie .Svnów Szatana" pióra 
Don fnigo! ksiażka jest bardza ciel 
kawa i na czasie. Św. 

RAM ADM 


MALARZ szvldów 


napisów i świetlnych szyldów, złoce- 

nie szyldów szklanych liter plasty- 

cznych, metalowych i z drzewa na 

fasadzch. Podajemy plany na szyldy 

do zatwierdzenia władzy, lakierować 
nie tablic szkolnych. 


Miecz. TYLKO 


Kraków, ul. Zwierzyniecka 34. 


Tel. 168-88. Tel. 168 88 
ww 
Prezydent pierwszego biura 


„Bzwed“ Kleeberg, prezydent drugie- 
go biura „duńczyk“ Weinert, prezy- 
dent trzeciego biura „luksemburczyk* 
Fürst. Pozatem w jednej z komisyj 
pracował żyd Ernst Brand, krewny 
znanego oszusta Perlesko. 

Jeden znajomy „francuz* Heim- 
burger był dyrektorem komisji rzą- 
dzącej. 

W Luksemburgu mówiono, że trzej 
uwięzieni komisarze policji saarskiej: 
Grumbach, Gerieke i Christ, którzy 
zostali uwięzieni, po wyemigrowaniu 
do Francji otrzymali spowrotem swe 
stanowiska. 

Godną uawgi jest rzeczą, że saarski 
rabin Rüf wyemigrował natych- 
miast po plebiscycie do Palestyny. 

Śladem rabina Rulfa wyemigrowa: 
ło z Saary b. wielu żydów. 
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Kroczmy wzorem Bułgarii. 


„„BAORIGSZEWA. 


PRZECIW WYSTĘPOM ZAGRANICZNYCH ARTYSTÓW. — SCHMIDT 
W POLSCE. 


Warszawa (—) W dniu 11 lutego 
odbył się w Filhnarmonji warszaw- 
skiej koncert śpiewaka żydowskiego 
dózefa Schmidta. Schmidt jest oby- 
watelem austrjackim, a występując w 
Olsce stwarza konkurencję dla pol- 
skich artystów. Nie dlatego zwalcza- 
my jego występ, że jest żydem, ale 
dlatego, że jako cudzoziemiec wystę- 
puje na polskich estradach, odbiera 
chleb polskim śpiewakom, oraz zaro- 
tione kapitały polskie wywosi zagra- 
nice. Co z tego ma Polska? 

Nie zarabiamy nie, a tracimy wie- 


Jeśli nie można wprowadzić ogra- 
niczeń występów zagranicznych arty- 
stów, ta stanowcze należy zabronić 
wywozić polskie pieniądze zagranicę. 
Kiedy niedawno temu słynny Szalja 
pin chciał po koncercie w Bułgarji 
wywieźć bułgarskie pieniądze, rząó 
nie zezwolił na to, a słynny śpiewak 
musiał wywieźć.. bułgarskie dywa- 
ny. 
` Przynajmniej w tym wypadku na- 
śladujmy Bułgarję 
u - 


Odstąpił. żonę by ratować interes. 


Niedawno temu rozegrał się cie- 
kawy proces w Warszawie. Kupiec 
żydowski Samuel Chaim Dickstein 
mając sklep 2 manufakturą przy ul. 
Marszałkowskiej, zadłużył się, ogło- 
ait bankructwo. zamknął sklep i o- 
tworzył cichaczem drugie przedsię- 
hiorswo pod firma „Bławat Polski" 

„Niebawem jednak wytropili go tam 
wierzyciele i wystąpili z pretensjami. 

Równocześnie Bank Spódzieln: Dro 
bnego Kupiectwa, w którego posia- 
daniu znajdowało się wiele weksli 
„bankruta' wszczął kroki egzekucyj- 
ne. Kiedy jednak do sklepu „Bławat 
Polski" zawitał komornik w towarzy- 
stwie urzędnika owego banku, powi- 
tala ich za ladą niewiasta, która o- 
w pdczyła, iż nazywa się Miriam Go- 
ib z osobą Dicksteina nie ma nic 
wspólnego, a sklep nie nazywa się 
„Bławat Polski", lecz „Tkanina Pol- 
akan. T byłby może komornik uwie- 
sy), gdyby nie to, iż urzędnik ban- 
ku zauwazył kryjącego się w kącie 


Dicksteina, który w pewnym momen- 
cie cezmychnął nawet na ulicę. 

Gdy komornik, mimo protestu Go- 
tliebowej, towar zajął, wystąpiła ona 
do sądu o wyłączenie, przedstawiając 
dowody, że jest żoną Pechudy Gotlie- 
ba i że sklep stanowi jej własność, 
Sąd grodzki polecił zdjąć pieczęcie 
komornika. 

Wierzyciele zaapelowali do sądu n- 
kręgowego i tam przedstawili dowo- 
dy, że Miriam Gotlieb mieszka z Dick 
steinem, że kupiec ten wydał specjal- 
nie żone swą formalnie zamąż za Go- 
tlicha i przepisał na nią pod zmienio- 
ną firmą sklep, aby w ten sposób nie 
płacić starych długów. Wobec takie- 
go obrotu sprawy sąd zasądził całą 
sumę do „Tkaniny Polskiej" na rzecz 
wierzycieli „Bławat Polski". Diek- 
stein stracił więc nietylko legalną 
małżonke, ale stracił teź w nielegal- 
ny sposób zdobyty majątek. 

Co żydzi nie robia dla interesu! 
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Z PRZEMYŚLA. 


Nieudała macherka Judy Ringla, 


P Przemyśl (b. w. sz.) W tut. chrze- 
gdańskich kołach handlowych budzi 
humoru sprawa znanego żydow 
Mago kombinatora — Judy Ringla. 
Wielki ten kupiec miał zatarg 2 
Secta Szklaną w Żółkwi, która odda- 
kasy mu przed kilku laty do sprze- 
Ta wagon szkiełek đo lamp, war- 
Oci 8.000 zł, upomniała się sądownie 
o śwą należytość. P. Juda oświad- 
czyl w sądzie uroczyście, że sklepu 
JE nie posiada, pdyż oddał go swej 
arce „na wiano" -- szkiełek zaś nie 
Sprzeda! wcale, bo były nieodpowie- 


dniej jakości i gotów je w każdej 
chwili zwrócić. Sąd tedy nakazał mu 
niezwłocznie tak uczynić. Ale łatwo 
to powiedzieć!.. Skąd miał nieszczę- 
sny Juda wziąć szkiełka, które nie- 
długo przed rozprawą, korzystnie 
spieniężył? Ale od czegoż żydowski 
spryt?!. Nie namyślając się wiele, 
zgłosił nasz Judka na policji... kra- 
dzież całego wagonu szkiełek (!!) i 
posądził o nią swego osobistego wro 
ga, żydka Rosenberga. Firmę zaś 
zawiadomił niezwłocznie o „nieszczę- 
ściu”* i wyrażając swoje ubalewanie. 


SLI 


zaznaczył, że „wodce powyższego“ 
sprawę uważa z2... załatwioną. Cóż, 
kiedy niegrzeczna policja, przeprowa 
dzisyszy dochodzenia, uznała kradzicż 
za niemożliwą, choćby z tego powo- 
du, że magazyn, do którego miano 
rzekomo dokonać włamania mógł po- 
mieścić ledwie 1.500 szt. czyli jedna 


dwudziestą pojemności wagonu!!! 
Wobec tego Sąd Grodzki zwolnił 
od winy i kary osk.Rosenbergn, a 
powiedzialności karnej za afingowa- 
nie kradzieży. 
Nie ma, jak to mieć tęgą ,„kepełe'*t 


Proces o zajścia antyżyd 
n Id ANI! 
Częstochowa (—) Przed sądem 
okręgowym w Częstochowie toczyła 
się rozprawa o zajścia antyżydow- 
skie jakie miały miejsce w Często- 
chowie 30 listopada 1932 r. po zabój- 
stwie śp. Grotkowskiego. 

Na ławie oskarżonych zasiadło kil- 
kanaście osób, oskarżonych bądź o 
branie udziału w zbiegowisku, które 
dopnszczało się bicia żydów i wybi- 
jania szyb w sklepach żydowskich, 
bądź o podburzanie tłumu do wystą- 
pień przeciwżydowskich. 

Szd wydał wyroki, mocą których 
< 


Nowi „przybysze” 


Mysłowice (—) W poprzednim nu- 
merze pisaliśmy o tem, że w Mysło- 
wicach jest 11 wagonów żydów po 
40 sztuk, dziś musimy tę cyfrę uzu- 
pelnić. W międzyczasie na terenie 
Mysłowic osiadło się pięciu nowych 
żydów. Są to: Scheffer Szmul fry- 
zjer, Weinryh — skład obuwia. Frónt 
Aron, kupiec. Dwaj ostatni przybyli 
niedawno z Palestyny. Jak z powyż- 
szego widać tak ci żydzi, którzy już 
tu dawniej osiedli, jak również nowi, 
nie myślą pracować fizycznie, ale 
handlować — kombinować żyć z po- 
Średnictwa dzięki głupocie Polaków. 
Polskie firmy likwidują się. Żydzi zaj 


owskie w (zęgtochowie, 


UWOLNIONY CH. 

oskarżeni o wystąpienia antyżydow- 
skie: 23-letni Jan Zieliński, 22-letni 
Jan Wezler, 22-letni Stefan Mahles, 
60-letni Aleksander Marek ; 20-letni 
Marjan Majcher zostali skazani na 
zapłacenie grzywny po 20 zł z zamia- 
ną na 5 dni aresztu. 

Oskarżeni o nawoływanie i podbu- 
rzanie tłumu do bicia żydów: Stani- 
sław Bulski i Wacław Lepartowsia 
zostali skazani po 2 miesiące aresz- 
tu. 

Resztę oskarżonych, w liczbie 11 
sąd uniewinnił. 


w Mysłowicach, 


mują ich miejsce. Dzieje się to dła- 
tego, że takie panie z Mysłowic jak 
p. Parfus, właścicielka czynszowej 
kamienicy, p. Stecka, żona  naczel. 
stacji kol., oraz cały szereg pań z in- 
teligencji zaopatrują się wyłącznie w 
towary w żydowskich składach. Ce 
widzą żony niższych funkcjonarjuszy 
i urzędników państwowych i samo- 
rządowych, szczególnie kolejarzy, u- 
waż ją subie za niiikt honoru, hono- 
ru oczywiście babskiego, ażeby aa0- 
patrywać się także w towary u jed- 
nego Srulka lub Beli. Trzeba z tą 
głupotą „skończyć! 

EST 


Uchodźcy wracają do Polski. 


W ciągu całego 1934 r. wyjechało 
z Polski 42.583 wychodźców. Ruch 
wychodźców był więc stosunkowo 
większy, niż w 1933 roku, gdyż wte- 
dy opuściło kraj 35.000 ludzi, Trochę 
x krajów pozaeuropejskich wy- 
jechało 20.783 osoby, z których 1.482 
do Stanów Zjednoczonych, 1.354 do 
Kanady, 2.050 do Argentyny, 2.004 
do Brazylji, 380 do Urugwaju, 583 da 
innych krajów Ameryki i wreszcie 
12.685 do Palestyny. 

Zeszłorocznie wychodźtwo do Pa- 
lestyny było większe niż w latach po- 
nrzednich, kiedy to w roku 1932 wy- 
jechało z Polski do tego kraju 2.879 
wychodźców a w roku 1933 — 10.344 
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wychodźców. Cyfry te odnoszą się 
do wychodźtwa legalnego. Razem z 
nielegalnymi emigrantami wychodź. 
two do Palestyny w roku 1934 obh- 
czają na 20.000 osób. 

Ogółem wróciło do kraju 33.888 e- 
migrantów. Największa liczba powra 
cających przypada na Francję. skąd 
wrócilo 20.203 osób, a więc prawie 
dwa i pół razy więcej, niż wyjechało. 
Z Niemiec wróciło 33% wychodźców, 
a z Łotwy, jak już mówiliśmy, prze- 
szło 10 tysięcy. Z krajów pozaeuro- 
pejskich wróciło ogółem 2.253 wy- 
chodźców, w czem 308 ze Stanów 
Zjedn.. 617 z Kanady. 758 z Argen- 
tyny, 39 z Brazylii i 38 z Urugwaju. 
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Wyłączność żydowska 


(Dokończenie.) 
Starozytuy świat pogański 
1o Brzyznuje J. 
INA 


jak 
Justyr — wysoko ce- 
_zaauę toler„ncji religijnej i nie 
Fojmowai tej nietolerancji wypływa- 
Jącej z wyłączności polityczno - reli- 
Blinej (nieznanej Grekom czy Rzy- 
mianom) mimo nieodpartej odrazy 
dnrząc opieką żydów, wobec ludności 
podległej sobie i dopomógł, że „mogli 
tworzyć państwo w państwie a 
<zem mówi Reinach w „Historji Ży- 
Ow" -— mając własne prawa, wła- 
Mych sędziów, swoje zgromadzenia, 
moja konstytucję... przy korzysta- 
Śr Z ogólnych praw i opieki pań- 
Baryt: Można powiedzieć, że tych 
dó kich kosmopolitycznych poglą- 
w. u następców Aleksandra Wiel- 
by w djaspora żydowska nie mogła- 
ppoWRtaĆ ani się utrzymać”. 
ks zyWileje wydobywane przez opie- 
kick na osobach panujących grec- 
akik „ABstępnie u władców rzym- 
ich ej ernie przyczyniły się do 
Reg kspanzji i rozwoju ekonomicz- 
Girto m gły uchwycili mie- 
eras ae handel w awoje ręce, 
ie u nowe wydobywając dla sie- 
Przywilejowania, zagrażają 


ie 
Nu Fe 
ntem całości imperjum kiedy ujrze 


li się dotknięci w swojej wyłączno- 
«i 

Ciekawym przyczynkkiem da wy- 
dobywania takich przywilejów -- o 
które to wiecznie żydzi się dobijają i 
których od narodów się domagają 
jest przebieg dyskusji w Wersału na 
konferencji pokojowej 1919 r.; gdzie 
żydzi z Europy wschodniej przy na- 
cisku i poparciu międzynarodowego 
zydostwa i jego finansjery obok ró- 
wnouprawnienia politycznego i praw- 
nego uzyskują przywileje za pomocą 
osobnego traktatu. 

Polska przymuszona została do 
dania takiego przywileju uznając za- 
sady przedstawicielstwa mniejszości 
dla organizacyj narodowych czy re- 
ligijnych - - uznając prawo autonom- 
ji w administracji, w instytucjach ko 
munalnych, uznając prawo saba- 
tu. 

„Religja i ojczyzna jednym i tym 
samym stały się pojęciem dla żyda 
— powiada Bouche Leclerg — i gdzie 
kolwiek szedł on, niósł zawsze ze so- 
bą religię swoją i ojczyznę, a nale- 
żąc do narodu wybranego -- który 
wedle pism — miał opanować całą 
ziemię... uważał siebie za odmienne- 
go od innych; i lubo prozelici (wpół- 
żydzi) przyjmowani byli do gminy 
— jednak zdala u bram pozostawali 
— a chociaż przyswoili sobie naukę 


żydowską mic mieli zupełnej równo- 
=... stąd powstawały zawiści; 

od pogardy przechodzono do obrazy, 
a następnie do gwałtów, dając wy- 
raz nietolerancji -- nieznanej świat- 
tu. 

Po upadku Jerozolimy, po upad- 
ku powstania Bar - Kochby jeszcze 
bardziej zamknęło się żydostwo w wy 
Jączności swojej. żydzi z Palestyny i 
z Babilonu pracują intenzywnie przez 
całe pokolenia nad „Pismem" i księ- 
gami rabinów i podobnie jak przed- 
tem judeo - aleksandryjscy objaśnia- 
ja „Zakon i Prawo" fałszując teksty, 

tłómacząc i dopełniając je; by w 
martwej literze monoteistycznego do- 
gmatu doszukać się objawów życia 
bieżącego, które miało objąć całą eg- 
zystencję rodzinno - domowego, re- 
ligijnego, obywatelskiego życia 
kierowanego przez niewzruszone pra- 
wo. 

W ustępach niejasnych — za cenę 
zniekształcenia — poddawano teksty, 
przystosowując je do zmienionego 
życia i wypadków (J. Bloch — E. Lo- 
wy) by talmud stał się twierdzą wy- 
łączności żydowskiej. 

Dla całych pokoleń jest on głów- 
ną i jedyną strawą duchową; słowa 
proroków z Talmudu tylko są im 
znane a „objaśnienia“ zastępują Za- 

kon i Prawo tworząc talmudyczną 


literaturę ukształtowaną przez rahi- 
nów w kiedunku sekciarskim podtnay 
mującą jedność judaizmu po rozmal- 
tych krajach. I gdy w XII wieku po 
Chr. zakazali rabini czytania ksiąg 
świeckich, gdy ustał kontakt umy- 
słowy między żydami a nie-żydami 
literatura talmudyczna tworzy praw- 
dziwe ghetto moralne i umysłowe, 
Edy ghetto polityczne i społeczne od- 
powiada ich przekonaniom i dąże- 
niom do odosobnienia, do zajmowa- 
nia oddzielnych osiedli; i nie moża 
być uważane za poniżenie ich, czy 
za karę —- lecz raczej za przywilej — 
o który prosili zawsze od najdawniej 
Szych czasów.. by tym sposobem 
odosobnić się faktycznie od reszty 
narodu. (J. Justyr). 


Temu odsobnieniu wewnętrznemu 
odpowiadało  odosobnienie  zewnę- 
trzne. 


Ghetto stało się państwem Talmu- 
du a wynurzenia ich obecne przeciw 
pozostaniu przez lata w odosobmie- 
niu są obłudne i fałszywe, obliczone 
na rozbudzenie humanitarnych uczuć 
wśród narodów by te z lenistwa roa- 
patrywania ich psychiki kształtowa- 
nej przez wieki — przyjęły na się w 
szlachetności swojej.. winę skażonej 
ich duszy — że odsuwali ich od sia- 
bie. 
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Żródło naszej nędzy nie leży ani w orbicie światowego kryzysu, ani w naturalnych warunkach gospodarcz ych Polski — jak twierdzą uczone 
cymbały, lub szulerzy polityczni. Matką naszej biedy jest W Y ZYSK stosowany pod osłoną prawa przez tysiące obcych bogaczy, miljony ży- 
dów i garstkę pseudo - Polaków. Celem latwiejszego wyzysku zorganizowano około 170 karteli wytworów przemysłowych. Dla ogłupienia Polaka 
wymyślono teorje | historyjki „wyższej konieczności". My twierdzimy, że NAJWYŻSZA KONIECZNOŚCIĄ, PRAWEM I OROWIĄZKIEM 
POLSKI jest UWOLNIĆ — NATYC HMIAST — PRACUJĄCEGO POLAKA Z KLESZCZY MILIARDA I ŻYDA. — Polak mający zapewnione 


uczciwe warunki pracy i bytu, to jedyny twórca WIELKIEJ POLSKI. 


trai w Grodjietkiem Towarzystwie. 


1000 górników strajkuje, okupując głębia”, zmniejszenia dnia pracy do 


salę zborną na Kopalni. 1000 pol- 
gkich nędzarzy, a z rodzinami 5000 
osób walczy o swoją egzystencję, 
protestuje przeciwko zamierzonemu 
zamknięciu kopalni. Głośna bowiem 
po Zapłębiu, że kopalnia grodziecka 
będzie zlikwidowana, że robotnicy 
zostaną wyrzuceni na bruk, a konty- 
gent węgla będzie przydzielony cał- 
kowicie zmechanizowanej  kapalni 
„Saturn”, Są pisma i ludzie, którzy 
łzy leją nad dolą strajkujących gór- 
ników grodzieckich. Niewiele to po- 
może tym nędzarzom. Są tacy, któ- 
rzy konferują, przyrzekają, perswa- 
dują.. Znękany i znużony górnik 
przerwie strajk, uwierzy obietnicom, 
które dotrzymane nie będą... Odej- 
dzie konać na boku z głodu. Decydo- 
wać za niego i o nim będą wielcy ka- 
pitaliści: żydowscy, austrjaccy czy 
francuscy... Czyście zapomnieli o Kli- 
montowie ?. 

Główny magik pepesowski, sekre- 
tarz Bielnik, domaga się, jak podaje 
żydowsko - sanacyjny „Expres Za- 


6 godzin. I to niewiele pomoże. Pan 
Bielnik i inni lekarze powinni zrozu- 
mieć, że rozstrzygnięcie tragedji gór 
ników grodzieckich i wogóle trage- 
dji robotnika polskiego leży gdziein- 
dziej. Prawdzie należy spojrzeć od- 
ważnie w oczy. Jeżeli kopalnia jest 
w gorszych warunkach technicznych 
to nie pomogą, nie mogą pomóc ani 
łzy, ani półśrodki. Musi pracować 
kopalnia tańsza i wydajniejsza. Ale 
ta kapalnia nie może być pod żadnym 
pozorem w dyspozyc, obeych ro- 
botnikowi polskiemu jednostek. Wiel 
kie kopalnie i wogóle wielkie przed- 
siębiarstwa należy upaństwowić, od- 
dać w ręce pracujących Polaków. 
Spolszczenie wielkiego przemysłu in- 
ną drogą, jak tego chcą niektóre za- 
cofane czynniki w Polsce jest nie- 
możliwe. A jeżeli się tych przedsię- 
biorstw nie spolszczy, to zawsze one 
będą narzędziem w ręku obcego go- 
spodarstwa i obcej polityki. Strach 
przed  upaństwowieniem kolosów 
przemysłowych jest w dzisiejszym 


Nasz łańcuch prasowy. 


Na wezwanie rod. Sieronia składam 
zł. 10 i zapraszam do zawiązania dal- 
szych ogniw łańcucha prasowego 
„Polskiej Karty"; przew. rod. kan. 
Fr. Raczyńskiego, rod. Kucharskie- 
go, rod. Bacc, rod. Stupkiego i rod. 
Zientarę z Sosnowca. 

dan Nowak 


Sosnowiec 
Powołany do wzięcia udziału w 
łańcuchu prasowym przez rad. Jul- 
jana Żywiołka składam na rzecz re- 
dakcji kwotę zł, 5— i wywołuję rod. 
P. Stępniewskiego, rod. Michalaka, 
rod. Kmitę, rod. Klimkiewicza, rod. 
Nizińskiego, rod. Kierońskiego, rod. 
Festra, rod. Rychtera, rod. Mnicha, 
rod. Maraska, rod. Dratwińskiego, 
rod. Rachwalskiego, rod. Pawińskie- 
go, rod. Cembrzyńskiego z Soanow- 
CA. Teofil Jaskółka 

Sosnowiec 


Wezwani przez rod. Tadeusza Szko 
ca z Czeladzi wpłacamy na fundusz 
kupna maszyny dla „Polskiej Kar- 
ty" kwotę zł. 15.— i życzymy wyda- 
wnietwu jaknajszybszego rozwoju. 

Marjan Skowron 
Władysław Stolecki 
Franciszek Duda 
Czeladź 
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Grabarze. 


DĄBROWA GÓRNICZA. W skła- 
dzie rzeżniczo - wędliniarskim p. Szy- 
beckiego nigdy nikt jeszcze nie wi- 
dział żyda kupującego choćby jedno 
deko mięsa lub wędlin, ale żona p. 
Szybeckiego stale kupuje towary u 
żyda. Co zarobi od Polaków — zano- 
si żydowi. Postępowanie jej wywołu- 
je wśród miejscowego społeczeństwa. 
żywe i słuszne oburzenie. Każdy bo- 
wiem wie, że żydzi chcąc utrącić rze- 
źmików Polaków, odrzucili rytualne 
formułki i kandlują; rabią mięso 
wieprzowe, pitraszą kiełbasy dla go- 
jów. Czyżby p. Szybecki nie wiedział 
o tem? Nie! pan Szybecki jest żydo- 
flem. Pamiętamy przecież, że Szy- 


ZAMIAST Izrrą 
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kupawsć nbce. liche wyrohy > aran czne 
kupuj wygodne, trwzła O BU wiE 
po cenach niebywale niskich u 


Sten g awa KACZMA%KA 
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W każdy wtorek i pią ek w hali targo= 
we przy u. Dekerta. 


becki, wydzierżawił swego czasu lo- 
kal handlowy żydowi, chociaż miał 
reflektanta Polaka, który dawał ten 
sam czynsz, za który odstąpiono ło- 
kal żydowi. 


SOSNOWIEC. Pan Hlawski oddał 
do wykonania napisy reklamowe ży- 
dowi Ferstenfeldowi. Za 80 zł. zrobi 
żyd napisy reklamujące polską fir- 
mę — Polakom. Oferty polskie p. 
Hlawski odrzucił, choć utrzymane 
były poniżej ceny zaoferowanej przez 
Żyda i dawały pełną gwarancję soli- 
dnego wykonania. 

GRODZIEC. Ochronka towarzy- 
stwa grodziecaiego zaopatruje się w 


Elegancki poulower dla pani i naj nodniejszy krawat dla 
pana kupić można tylko 
w sklepie galanteryjnym 
MICHALINY MARZEC 
W SOSNOWCU, UL. WARSZAWSKA L. 1. 


czasie przeżytkiem i  głupstwem. 
Czyż zakłady chemiczne i elektryczne 
w Chorzowie pracują źle, mimo że 
są państwowe * Tragedją obecnej Pol 
ski jest to, ze nie znałazł się dotąd 
mąż o śmiałem spojrzeniu na polską 
rzeczywistość gospodarczą... Upań- 
stwowienie wielkich przedsiębiorstw 
zdejmie ciężki głaz z polskiej wsi. 
Fabryka zacznie pracować dla pol- 
skiego rolnika, a polski rolnik nakar 
mi polskiego robotnika. Wtedy tylko 
polski robotnik znajdzie 1 pracę ti 
chleb. 
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PRACOWNIA OBUWIA 
Stanisława WOJSY 


Sosnowiec, Piłsudskiego 74. 
posiada stale na składzie obuwie d ie- 
cinne i średn aki, ora: wykonuje wszelkie 
prace, wejadzące w zakres szewst! 
Robota solidoa. 


W związku z zapoczątkowanym 
łańcuchem prasowym „Polskiej Kar- 
ty" przez rad. mec. Kozielskiego, w 
interesie Pracującego Polaka, który 
musi zrzucić z siebie jarzmo niewo- 
li obcych bogaczy z Palestyny, Ber- 
lina, Paryża. Wobec piekącej konie- 
czności stworzenia „Polski dla Pola- 
ków" składam na wezwanie rod. Ży- 
wiołka kwotę zł. 5— i wzywam do 
zawiązania ogniw łańcucha rod 


Laskusa, rod. Farbiszewskiego, rod. 
Leśniewskiego z Sosnowca, rod. Ku- 
łaka z Gołonoga, rod. Dudę z Dąbro- 
wy. 


J. Kucybała 


OBSŁUGA SOLIDNA I 


towaru u żydów. Zakupów dokonu- 
ją siostry - zakonnice. Często można 
spotkać powóz zaprzężony w parę 
koni, którym jedzie zakonnica z 
Grodźca du Będzina, omijając po 
drodze sklepy polskie, by przystanąć 
przed Lają Lednerową i zaopatrzyć 
się w towary spożywcze. Jesteśmy 
mocno przekonani, że gdyby dzieci z 
ochronki wiedziały, że spożywają ar- 
tykuły zakupione u żyda, odmówiły- 
by przyjęcia. Dzieci naszych czasów 
więcej maj} rozumu i godności niż 
ich opickunsi. Brzydzą się żydem. 
Pogardzają żydofilami. Czy wy te- 
go nie rozumiecie? 
CEMENTOWNIA „SOLVAY“. To 
olbrzymie balzijsko - żydowskie to- 
warzvstwo jest prawdziwym rozaa- 
dnikiem wpływów żydowskich w 
Grodźeu. Dostawcy - żydzi, odbior- 
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WYTWÓRNIA STOLARSKA 


lgnacego Reszki 


Sosnowiec, ul. Będzińska 9. 
Wykonywa meble według najnowszych wymagań, oraz 
wszelkie urządzenia wnętrz. 
Za solidność wykonania daje pełną gwarancję. 


a ZETOR ZSZ 
WANNY I WANIENKI 
nasiadówki, kotły na bieliznę, pralki, 
balje cynkowe, nasady kominowe wi- 
rujące, wiadra automatyczne do ce- 
lów sanitarnych i inne wyroby bla- 
Szane, po cenach bardzo 
przystępnych. 
HESSE 
Tel. +58. 
= 


Sosnowiec, Orla 11. 


cy — żydzi. Urzędnicy podlizują się 
żydostwu, a zwierzchność zakładów 
chętnie widzi jak pracownicy zosta- 
wiają swoje zarobki w żydowskich 
sklepach. Zapytujemy publicznie: 
czy pan Mieczysław Zarębski, dyrek- 
tor Tow. Solvay, uważany za przy- 
zwoitego człowieka, jest jednocześnie 
dobrym Polakiem? Jeżeli tak, powi- 
nien zmienić całą swoją politykę. 
Przecież w Zagłębiu Dąbrowskiem i 
na Slasku może znaleźć przykład do 
naśladowania. Przecież są tacy dy- 
rektorzy i zawiadowcy, którzy da- 
brze uważają, ażeby Wh robotnicy 
i urzędnicy nie popierali wrogiego 
Polsce żydowskiego żywiołu. 
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Godziny handlu na Sląsku. 


Zarząd Policji Miejskiej w Kato- 
wicach podaje do publicznej wiado- 
mości, iż na rok 1935 ustalono na- 
stępujące wolne niedziele dla handlu: 

Niedziele: dnia 14 kwietnia, 2 czer- 
wca, 1, 15 oraz 22 grudnia. Czas han- 
dlowy w wyznaczone niedziele usta- 
lono od godz. 13 do 18, 

Również przedłużono godziny han- 
dlowe do godz. 20-tej w następnych 
dniach powszechnych: 2 marca, 1, 15 
oraz 20 kwietnia, 1 maja, 1, 8 oraz 28 
czerwca, 31 sierpnia, 14 września, 31 
października, 14, 16 listopada, 7, 14 
21, 23 oraz 31 grudnia b. r. 

—lO:6— 
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WIZYTA W MAŁOPOLSCE. 
Jeden z naszych rodaków robotni- 
ków powróci: z podróży za chlebem 
po tej dzielnicy. Zwiedził miasta, mia 
steczka i wsie. Przekonał się, że wieś 
małopolska jest nasza, „Polska Kar- 
ta" jest rozchwytana, jak objawienie. 
Natomiast rodak nasz niema słów po 
ourdy dla zażydzonych i zżydziałych 
dużych miast. Już sam zwyczaj Kra- 
kowiaków, że wchodząc do żydow- 
skiego sklepu Polak i katolik mówi 
do żydowskiego bogacza, właścicieła. 
sklepu: „całuję rączki”*!, „padam do 
stópek!* — napawa naszego rodaka 
obrzydzeniem. Święta racja! Krako 
wiacy i Krekowianki, róbcie tak da- 

lej, zobaczycie co z tego wyniknie. 
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Grodziec k. Będzina. 

Straż Ogniowa. Niedawno usunię- 
to ze atraży ogniowej szereg zasłuża- 
nych i najbardziej czynnych działa- 
czy tej instytucji. Usunięto bez po- 
wodu. Usunięto ludzi, pracujących 
od kilkunastu lat na tej placówce, — 
świeżo po wybudowaniu przez nich 
nowego gmachu dla straży. Podobna 
za to, że są nieprawomyślni.... Au- 
torzy tych rugów spotkali się z po 
wszechnem i zrozumiałem  oburze- 
niem ca.ego miejscowego społeczeń- 
stwa. Władze wyższe winny się za- 
jąć skrupulatnie tą sprawą. Osoby: 
zainteresowane wniosły już skarpę. 


WARSZTAT STOI ARSKI 


wylonnie wszelkie me' le, 
jak sypialnie, jadalnie. ga- 
bi: ety it. d, Wykona' ie ao- 
lidae Ceny przystępne — 


CURYŁO 


S. 
Sosnowiec, ul. Daleka L 4 
sonazezconencaouoo J 


Redaktor i Wydawca: Józef Kojder Sosnowiec, ul Piłsudskiego 8. 


Drukarnia Ludwika Gronusia w Krakowie ul. Stolarska 1 6. 
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